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Przedpłata wynosi: we Liw 
y kwartalni 


rocznie 9 zł. — ie 4 zł. 50 ct. — miesięcznie 
1 zł. 50 ot. l 
_ Z przesyłką pocztową w Państwie Austrjackiom 


_ rocznie 24 zł. — półrocznie 12 zł. — kwartalnie 6 zł. 
KW "miesięcznie 2 zł. 
te 2 riesyłk 
"* Jrobaułó O marek, kwartalnie 12 mar-k 5 sgr. — 
Fzancji i Anglii rocznie 108 franków, kwartalnie 
* 80 franków, kwartalnie 20 franków. 
Numer kosztuje 10 centów. 


Manaskryptów Reddakcją nie zwraca. 


Adres. Sejmu galicyjskiego. 


Nadaremnie spodziewano się naznaczenia 
rozprawy adresowej na dzień dzisiejszy. 
Dotyczące sprawozdanie komisyjne jest Już 
gotowe; wczoraj wieczorem ukończono druk 
jego, i dziś będzie w sejmie rozdane. Wsze 
lako niedaremnie d. 25. bm. odbyła się 


w Wiedniu rada ministerjalna przy udziale 


pp. Lassera i Ungra. Neue fr. Presse do 


nosi dzisiaj, że br. namiestnik otrzymał in- 
strukcję, aby w chwili gdy uchwalony w kole 


poselskiem projekt adresu przyjdzie do od- 
czytania w lzbie, zamknął sesję. Może- 
my potwierdzić autentyczność te- 
go doniesienia. Rząd nie życzy sobie 
stanowczo takiego adresu, jaki w niedzielę 
został w kole poselskiem uchwalony. Aby 
tedy kraju nie pozostawić bez budżetu i 
bez uchwalenia niezbędnych rzeczy, rozpra- 
wa adresowa przyjdzie na porządek dzien- 
ny zapewne dopiero po uchwaleniu bndże- 
tu. Chociaż adres nie będzie formalnie u- 
chwałony na plenarnem posiedzeniu sejmu, 
to jednak pozostanie on; zawsze dokumen- 
tem ważnym dla sejmu i narodu. W kole 
poselskiem bowiem zostałąon uchwalony 84 
głosami, i podobno nikt nie ma na myśli 
odsiępować od niego 

Polskie koło poselskie i komisja adreso- 
wa uchwalając taki a nie inny adres, speł- 
niły swój obowiązek względem monarchji i 
dynastji. Jesito ostatnie słowo sejmu pol- 
skiego, i niedługa może przyszłość będzie 
miała sposobność powołać się na nie, jako 
na dokument, który mimo oficjalnego prze- 
szkodzenia uchwały, będzie dokumentem 
dziejowym. 

Z tego powodu podajemy go w całej 
osnowie. Adres opiewa : 


Najjaśniejszy Panie! 

„Nowowybrany sejmu król. Galicji i Lodo- 
merji z w, k: Krąkowskiem nie byłby szczerym 
tłamaczem uczaó i przekonań ożywiających la- 
dność tego kraja, gdyby przystępując do pracy, 
do której jest powołanym, nie złożył u stopni 
tronu przedewszystkiem zapewnienia niezłomnej 
wierności i przywiązania do twojej Najj. Panie ! 
najdostojniejszej osoby i do twego pełnego chwa- 
ły panującego domu. ` 

Z wdzięcznością przechowujemy w naszych 
sercach pamięć wspaniałomyślnego aktu, którym 
Wasza cesarska i król. apostolska Mość raczy- 
łeś powołać wierne ludy do współudziału w wy 
konywaniu władzy ustawodawczej. < 

„Nienstanną około dobra kraju tego pieczo 
łowitośóć uznajemy w tych postanowieniach naj: 


owie rocznie 18 zł. — pół- 


Gcztową za granicę: do całych Niemiec 


=kanków — do Beigii, Włoch i Szwajcarji rocznie 


We Lwo 


— 


do 
27 


wie Sroda dnia 29. Sierpnia 1877. 
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Ogłoszenia p 


Listy x=. pienigd 


oli X- 


oszenić 


Przedpłażę 1 ogl e sie pelato pry Biuro . 
mimstracji „Dziennika ulicy Aka- 
demiekiej pod 1 8, sprzeciw atala Żorża; we 


Wiedniu, Hamburgu, 


l nkfarcie n. M., w Berlinie, 
psku, Bazylei (Szwajcarja) i Wrocławia pp: Haasem» 
steia & Vogler; w Wiedniu F. Lób, R. Mosse, Rotter 
i SpłŁ; w Poznaniu Kazimierz Neumann Biuro anon- 
sów; w Paryżu pułkownik Raczkowski, Faubeurg 
Poissonieroe 33. — Ogłoszenia przyjmuje 

p. Adama Carrefour de la Croix-Rouge; 2, Paris, 'w 
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Krakowie księgarnia Adolfa Dygasińskiego. 


sca objętości jednego wiersza drobnym 


rzyjmują się za opłatą 6 centów od miej-- 

Kneg parhaan. e 
zmi mają być przesyłane franoo do 
Dziennika Polskiego”. -— Listy rekli- 


Administracji , l; a. 
macyjne nie opieczętowane nie podiiegają opłacie. 


cieli najstarszego w Polsce unisersytetu. Wdzię- i wymogom cywilizacji, mogłoby jedynie umo- sticz zdąży jeszcze w porę, aby w koleżeństwie|salji i Epiru wysłano posiłki. Dziewiętzaście 


czność nasza. do Najdosiojniejszego dawcy swo: |żliwić rozwiązanie trudności, jakie stają na prze- |z Mosk 


bód si krzewiciela oświaty jest tem żywszą , że 
z wszystkich ziem polskich, ta jedynie dzielnica 
pod dobroczynnem berłem Waszej c. k. apostol- 
skiej Mości, cieszy sią bezpieczaem używaniem 
najdroższych dla ludzkości skarbów: wiary, na- 
rodowości, oświaty. 

„Ufne w mądrość i łaskawość monarchy po- 
przednie. sejmy wypowiadały otwarcie potrzeby 
i życzenia kraju Treścią wypowi*dzianych ży- 
czeń było zawsze rozszerzenie samorządu krajo- 
wego w zakresie mstawodawczym i administra- 
cyjnym. Ich podstawą była odrębność tego kra- 
(ju od innych krajów monarcbji pod względem 
narodowym , społecznym i pod względem stosun- 
ków ekonomicznych. Ta odrębność wymaga nie- 
a odrębnego Galicji w monarchji stano- 
wiska. 

„Nie przeboleliśmy tego, że statutem krajo- 
wym nadana sejmowi prerogatywa , została mu 
ustawą państwową odjętą; prerogatywa , która 
była wyrazem politycznej indywidualności tego 
kraju. u 

„W słowach, z wysokości tronu niejedno: 
krotnie wypowiedzianych czerpiemy otuchę, że 
przyjdzie czas, w którym sejmowi i władzom 
krajowym zostanie przyznanym taki zakres dzia 
łania , jakiego się dla nich Galicja ze względu 
na dobro kraju zespolone z dobrem całego pań: 
stwa, domagała i zawsze domagać będzie. 

„Ządań kraju, obraza potrzeb naszych, nie 
przedstawiamy teraz w formie ściśle określonej, 
bo nie pora wznawiać wewnętrzne spory, kied 
wypadki wielkiej doniosłości wymagają skupienia 
wszystkich sił i całej potęgi monarchji. 

„Pod hastem „przywrócenia praw narodo- 
wych, pod hasłem jedności religijnej i plemien- 
nej, wzniecono U granic monarchji krwawą woj-| 
nę, wojna ta odsłania dążności, których ostate-! 
cznym celem jest ujarzmienie wszystkich naro- 
dów słowiańskich w imię panslawizma. Tak dą- 
żności te, jak i środki używane do ich przepro- 
wadzenia groźne są dla monarchji austrjackiej. 

„Oświadczenia rządów obu części cesarstwa 


1 


szkodzie zaprowadzeniu błogiego ładu i spokoju 
na Wschodzie, jako też w północnej Europie.* 
Tę poprawkę, jako też stabszą, ale odpowiednią 
poprawkę p. Grossa odrzucono. 


Korespondencje polityczne „Dz. Pol.” 


A Wiedeń 26. sierpnia. 

(RR.) Sojusz trójcesarski coraz jawniejsze 
wydaje owoce. Car w głównej kwaterze w dzień 
urodzin cesarza Austrji, wznosi toast na zdro 
wie swego przyjaciela cesarza Franciszka Józefa 
i na dalszą zgodę obu państw, nieco później hr. 
Andrassy Otrzymuje moskiewskie serdeczne 
dziękowanie, iż się przyłączył do protestu uło- 
nego w Berlinie przeciw rzekomym  okru- 
cieństwom tureckim. Nsapróżno dziennikarstwo 
węgierskie 


kurtoazji dla carskich zastępów, a stronnicze- 
o potępienia wybryków baszybożnków ; hr. An- 
drassy potrafi łacno tę barzę zażegnać; półurzę- 
dowe dzienniki niebawem podsuną opinji wę- 
gierskiej kilka tajemniczych frazesów, iż w tem 
Spoczywa sekret jego jenjalnej polityki, iż przy 
końcowym obrachanku pokojowym Austro-Węgry 
zaimponują itd. Z dzienników węgierskich wyrwał 
się już Pester Lloyd na singeltona z obroną hr. 
Andrassyego, wołając. iż wzgłędy na przymierze 
trójmonarsze, iż uraędownie stwierdzone okru- 
cieństwa czerkiesów itp. jasne argumenta zmu.- 
siły ministerstwo spraw zagranicznych do pójścia 
ręka w rękę z filantropijnym carem Wilhelmem, 
roniącym rzewnełzy nad ofiarami barbarzyństwa 
tureckiego. 

Dziwna rzecz, iż półurzędowe organa dotąd 
rozpisywały się szeroko, klnąc się na wszystko 
w Świecie, jako Austrja zachowała sobie zupełną 
swobodę działania, a teraz ni ztąd ni zowąd po- 
jawiają się jakieś przymusowe względy na przy- 
mierze trójcesarskie Zapewne te same względy 
natchnęły urzędową prasę tą argumentacją, iż 
akcja Serbji jest dla Austrji zupełnie obojętna, 


z oburzeniem komentuje; ten akt 


Przegląd. polityczny. 


— Dzieaniki zagraniczne słuszną robią u- 
wagę , że „jednostronny protest“ mka dz 
cieństwom wojennym., na jaki zdecydowały się 
Niemcy, trudno pogodzić z pojęciem 0 konse- 
kwentnej neutralności Nawet w niemieckich 
dziennikach zdania co do tego są podzielone. 
Południowa prasa niemiecka stanowczo gani to 
wystąpienie. Tak a. p. Niirnóergar Corr, pisze : 
„Usprawiedliwienie obu stron , biorących udział 
w wojnie wschodniej , mogłoby znaleźć się tylko 
w tem, że czyny barbarzyńskie , jakie sobie na- 
wzajem wyrzucają, popełnione były bez wiedzy 
a przynajmniej wbrew woli wyższych dowódców, 
przez niekarne wojska nieregularne. W samej 
za rzeczy, łagodząca ta okoliczność stósować 
się może tylko do Tnrków; ponieważ współwin- 
ność oficerów moskiewskich w gwałtach popeł. 


nionych przez ich podwładnych faktami i auten-|q 


tycznemi dokumentami jest udowodniona. Co do 
dokumentów, to dość przytoczyć ową prokiama- 
cję, w której moskiewski jenerał Ałchazow po 


wą otrzymać zasłużone i wydatne cięgi. [okręgów tesalskich, z okolic góry Athos'i La: 


ryssy, ogłoszono w stanie oblężenia. Dowódzca - 
ottomański w Laryssie donosi teiegramem. da 

Porty z dn. 22.: „Dwustu greckich bandytów 

przygotowało dziewięć łodzi w Sendi, w odler- 
głości siedmiu godzina od Laryssy. Wysłane 

przeciw nim półtora bataljona piechoty: % dwoma. 
działami i niedaleko od Neolengo rozbito. Ban- 

townicy pierzchnęli do iasa; Turey zdobyli 124: 
karabinów, 54 pak z nabojami, pół miijona kac 

piszonów i 1500 kilo kul.* 

— Gambetta ma byó stawiony przed sądem. 
ża mowę mianę na uczcie w Lille.. Nie bardzo 
pewnem musi być stanowisko rządu, jeżeli aciąke: 
się de takich gwałtewnych środków. Gambeua,. 
w Lille mówił 0 przyszłych - wyborach, jakQ 0 
środku do wybawienia się od kierykalizma i bo- 


*|napartyzmu, i logicznie udowodnił, że 


16. maja to tylko może miec dla historji zma- 
czenie dla historji kraju, że okres próbowania 
to tego to owego raz przecie zakończy się, i że. 
gdy Francja wyda najwyższy „A werdykt, 
trzeba będzie albo poddaó się mm, usiąpić. 
za to pociągany jest do sądn. 


P. Kasprowicz, księgarz i wydawca w 


odejścia tureckiego korpus do Abchazji zawe:| Lipsku, wyczytawszy w Nordd. Allg. Zeitung ja- 
zwał pozostałych mieszkańców do poddania się. | koby Polacy mieli podżegać Turków do okre- 
Zakończenie tego wezwania brzmi dosłownie: |cieństw na chrześcianach spełnianych, przestał 
„Poddajcie się, wydajcie broń i zakładników i|do rzeczonego pisma sprostowanie, które co do- 
proście o łaskę i przebaczenie cara. Odmowna |słownie w tłumaczeniu brzmi jak następuje : 


odpowiedź z waszej strony będzie wyrokiem 


Lipsk dnia 22. sierpnia 1877. Do Sza- 


zupełnego was wytępienia, gdyż wojskom moim |nownej redakcji Norddeutsche Allgemeine 
wydam rozkaz, by was i wasze mienie ogniem |w Berlinie. 


i mieczem zmiszczyli*. I taką pogróżkę w czer: 
kieskim stylu, pisze dalej taż gazeta, poczytnje 


W jednym z najnowszych numerów Pań. 
skiege dziennika znajduje się pismo z Wschodw 


się za „uprawnioną właściwośó* moskiewskiego |z teatru wojny, podobno pruskiego oficera, w 


sposobu prowadzenia wojny. 


którem tenże twierdzi, że od okrucieństw popeł- 


— Wedłng jednego belgradzkiego telegra-|nianych przez Turków na zwyciężonych chrze- 
mu dziennika Times, serbscy omladiniści nieda |ściańskich nieprzyjaciołach powstrzymują Angli- 
lecy są od tego, by znowu sobie palce poparzyć. |cy, lecz Polacy służący w szeregach tareckich 
Proklamowanie serbskiej niezałeżności już jest |namawiają do nich i Turcy je popełniają. 


wygotowane na papierze, ale śmiały ten akt 


Niżej podpisany jest Polakiem i może być 


w Skutek przedstawień reprezentantów zagrani-| uważanym za wiarogodnego obywatela, gdyż jaź 


jest skrępowaną żadnemi zobowiązaniami, i bu- |kjerunku żadnego donioślejszego znaczenia ; inter- 
dzą w nas otuchę, że nie wstąpi na drogę, na|wencja albowiem tak drobnego księstwa nie mo: 
którejby jej potęga ułatwiała owym dążnościom |żę pociągnąć za sobą żadnych rezultatów roz- 
zwycięztwo. y strzygających dla obu zapaśników I tu co słowo, 
„Nieprzepartym wałem przeciw tym 2a-|to błąd. Serbja albowiers może dla armji wys. 
trważającym prądom mogą byc jedynie te naro- |Porty na tyłach Osmana w istocie stać się wiel 
dy słowiańskie, które nie chcą się zrzec swej|ce niewygodną. Do czego atali zmierza ta oko- 
narodowej odrębności. . , . . |liezmość, iż dwa monitory „Marosz“ i „Leitha“ 
„Naród polski wierny swemu, dziesięciowie: | w 
kową historją stwierdzonemu posłanuictwu, 
pełnem poczuciu swej niezliczonemi ofiarami 


ysłano do patrolowania u granicy serbskiej, iż 
T > logi R zaa abp 4 Dsopojia 
einem poczuci n ni ol Az częste podejmują wycieczki w okolice Bel- 
cierpieniami niespożytej żywotności, nigdy się Eh: iż e hadli Bino Timoku pod pre- 
nie zrzeknie swej odrębności narodowej. tekstem polowania zbadać, czemu się atoli pul- 
, „Takim ożywieni duchem, z zapałem pój- kownik Horwatowicz oparł, nie trudno odgadnąć. 

| dziemy za głosem Waszej cesarskiej Mości wj Powyższe dla Serbji pozornie groźne objawy 
chwili, w której do czynnej obrony interesów |mają nie co innego na celu, jak zaspokojenie 
monarchii przeciw groźnym dla niej dążnościom | owych krzykliwych Madziarów, iż się dba o in- 
i powołasz wierne Twe ludy. teresa państwowe, iż się czuwa, by takowe nie 
„Składając to oświadczenie u stopni tronu, | poniosły uszczerbku. Pomimo atoli tych monito- 


są nam pożądaną rękojmią. Że monarchja nie|nie mając ani w militarnym, ani w politycznym 


cznych został odłożony. Jenerał Fadiejew był|od ówierć wieku mieszka w Niemczech i należy 
kilkakrotnie przyjmowany przez księcia. Ma on|do obywateli wielkiego niemieckiego państwa — 
misję od moskiewskiego komiteta naglącego Ser: | prosi przeto o zawierzenie słowom swoim. 

bję do akcji; ale rząd przedewszystkiem potrze- Zaden naród nie jest w takim atopnia wspa- 
buje, pieniędzy. Mówią zresztą , że jenerał Igna-|niałomyślnym jak właśnie polski, bo zasady 
tjew ma 320.000 dukatów na cele wojenne. jego opierają się na szczerze i dobrze pojętej 

— wWedłag dziennika Gołos obecnie w Ser-|nance Chrystusa. Cała nasza historja wy 

bji stoją naprzeciw siebie dwa stronnictwa, z któ-|Jawne dowody tej wspaniałomyśiności na wiele 
rych jedno cięży ku Moskwie, drugie ku Aa-|polach bitew i tego chrześciańskiego poddania 
strji. „Przykro to jest, dodaje (Fotos, ale przy-|SIę wraz z przebaczeniem m przeciwnikoś. 
znać musimy, że do tego ostatniego stronnictwa | Z dawniejszej historji nic tu dla tego nie wspo- 
należy cały prawie lud, podczas gdy Moskwie |minam, że równie wszystkie ludy Europy 
przychylną jest tylko niewielka garstka tak zwa-| wspólnie z Germanami odznaczały się okrucień- 
nej serbskiej inteligencji. Tem smatniej to, ile | Stwami. : 4 w 

Że na początku wojny zeszłorocznei rzecz miałajsię Od powstania kościnszkowskiego aż do dmi 
całkiem odwrotnie. Wtedy lud w każdym Moskala | naszych- dali Polacy tyle dowodów wspaniało- 
widział brata, teraz go unika. Kto temu winien — | myślności, że robiono im z tego zarzat, gdy 
wolimy raczej nie mówió. Raz dlatego, że wie-|szkodzili przez to swym interesom! Nie tylko 
my kto; powtóre, że na ten raz dość będzie | puszczali wolno swych jeńców wojennych, lecz 
skonstatować fakt“. nadto dawali im pieniędzy na drogę, jak o tem 


wyższych, któremi raczyłeś Najj. Panie! przy- przejęci wiernością i miłością dla ciebie Najjaś, |rów, pewną jest rzeczą, iż Serbja wystąpi i to 
wróció nam pierwszy i niezbędny warunek na |Panie! prosimy Boga, aby cię najmiłościwszy |już bardzo rychło na teren bojowy. 


rodowego rozwoju, otwierając szeroką drogę wy- 
kształcenia w ojczystej czerpanego mowie. Tobie 


Najj. Panie zawdzięczamy przywrócenie języka | 


' cesarzu i królu wspierał zawsze swą wszechmo- 
ceną i świętą opieką.* 2 
P. Skrzyński wnosił poprawkę, dążącą do 


W konaku ks. Milana czekają tylko na sta- 
nowcze rezultaty właśnie rozpoczętych zapasów 
w Bułgarji, aby się zaawanturować; ale nie pier- 


naszego w rządzie, w sądach i szkołach. Tobie uwydatnienia myśli polskiej w adresie; poprawka |wej, dla tego też doniesienie Augaburgęrki, iż 


utworzenie najwyższej instytucji naukowej, która ta brzmi: „Przywrócenie w ziemiach polskich |w Be 
imię Twoje zapisała obok wiekopomnych założy- stosunków, odpowiednich prawom historycznym | pocho 


Dwóch mężów. 


Zdarzenie prawdziwe. 


Przez 
ZOFUĘ R. 


(Cigg dalszy.) 


Pawła nie widziano więcej już we wsi, — 
Mówiono o nim tylko, i stawiano różne wnio. 
ski. Jedni utrzymywali, że uciekł z Sybira. in 
ni, że uwolniony został Drugi wniosek wyda- 
wał się nieprawdopodobnym, gdyż pamiętano, 
że przed laty skazanym był na całe życie, Uspa- 
kajano więc przelękłą kobietę, iż nie będzie SI$ 
śmiał pokazywać więcej we wsi, uszedłszy TaZ 
szczęśliwie. 

Tak ją uspakajał Hrehorko i kum Ostap -- 
sami przecież spokojni nie byli Po skończonem 
weselu Ostap poszedł do miasteczka rozpytaó 
pomiędzy ludem, czy też Pawła nie widzisł kto, 
i czy jeż nie wiedziano, na jakiej podstawie po- 
wrócił z Sybiru. Zastał już wieść ustaloną. — 
Paweł „powrócił uwolniony Uratował on od nie- 
chybnej śmierci żonę j jedyną córkę gubernatora 
Tobolskiej gubernji, i wdzięczny małżonek i oj- 
ciec wyrobił mn Uwolnienie. Panie te wyjechały 
na spacer — w odkrytym powozie — przejeżdżać 
miały koło fabryki W której skóry przyrządza- 
no na jucht rossyjski, robotą tą zajęci hyli wię: 
zniowie. Droga była Kamienigta, — Zaraz za fa- 
bryką spuszczała się Z dość gtromej góry, i w 
dole wila się brzegiem rzeki o wysokich w tym 
miejscu brzegach. Konie Z niewiadomej przy- 
czyny na kilkadziesiąt kroków przed fabryką 
spłoszyły się -- ponosiły — i lotem strzały pę- 

iły po nierównej drodze -- powóz uderzał o 
kamienie i zakreślał półkola, każdej chwili gro- 
żąc wywroiem, a zarazem i śmiercią siedzących 
Wewnątrz kobiet. Gdyby nawet nie było wywro- 

to Tozszalałe konie, pędząc z góry, prawdo- 
obnie Nie byłyby się wstrzymały, aż ną dnie 
łębokiej rzeki. — Gubernator oglądający w tej 
chwili fabrykę, na spotkanie którego wyjechała 
żona 1 córka, widział już nieochybną ich śmierć, 


a 


Martwy z przestrachu zaledwie zdołał zawołać 
„ratujcie!* a dam, co zażądacie! Na ten okrzyk 
jeden z więźniów rzucił się naprzeciw wście 
kłych koni, z narażeniem własnego życia po- 
chwycił za uzdy, a że był silny, adało mu się 
wstrzymać je w biegu, jednak z takiem nadludz- 
kiem natężeniem, że krew rzuciła mu się nosem 
i ustami. Gubernator uważał rodzinę swoją Po 
wróconą mn z za grobu. — W pierwszej Zaraz 
chwili zwrócił się do jej wybawcy: „Czego żą- 
dasz? a dam, gdyby to miała być połowa tortu- 
ny mojej! KĘ 

— Pieniędzy nie żądam, wasza wysokość, 
odpowiedział więzień. 

— Mów więc — mów, czem ci ich życie 
wy nagrodzić ! 

— Wolnością ! 

— Będziesz więc wolny ! 

Więźniem tym był Paweł. — Gubernator 
wyrobił mu w drodze łaski carskiej uwolnienie. 

. Wszystkich tych szczegółów Ostap dowie 

dział Się w miasteczku; zaniepokoiły go one 
gdyż wiedział już, że Paweł nie będzie się e 
trzebował ukrywać, obąwiał się więc, że be- 
dzie nachodził i przegtrąszał K senie, a przy- 
tem nie był pewnym, który z mężów ma 
do niej teraz prawo — Paweł czy Hrehorko ? 
Przyszedłszy, Hrehorkowi zwierzył się z zebra- 
nych wiadomości; przed Ksenia, narądziwszy się 
oba, powiedzieli, że tam nio ludzie o Pawle nie 
wiedzą, i że zapewne PJ Lciee z Sybiru, a 
więc tedy kryć sle bedzie, lękając się władz 
wojskowych i cywilnych: Nie chcieli straszyć i 
tak jąż wylękłej kobiety. Paweł nie rządził się 
tak  delikatnemi uczuciami względem dawnej 
swej Żony, i zaraz w Pare dni później wazedł do 
jej chaty. ; a 

Była to chwila południowa ; dzieci, zięć i 
mąż zeszli się wszyscy na posiłek i wypoczynek. 
Kończono właśnie połudenek, „gdy drzwi się 
otwarły i Paweł ubrany odświętnie, z przyją. 
nym niby uśmiechem na ustach, stanął na środ. 
ku chaty. 
= — Daj Boże dobre poładnie ! — odezwał 
się obyczajem lndy, 
Ale pioran, bijący nawet 2 jasnego nieba, 
byłby tak przeraził mieszkańców chaty, jak 
łagodne słowa pozdrowienia. Mąż i zięć wy- | 


nie 
te 


radzie wydano już rozkaz gotowości du 
, jest przedwczesne Zawsze atoli p. Ri: 
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sunęli się naprzód, zasłaniając przystęp do Kse- dość rozlaną przed chwilą na jej obliczu, 


lękali się porwania i uprowadze- 
ona trzęsąca zacisnęła się w kąt 
szeptać po 


ni, Jak gdyby 
nia przemocą, Zaci8I 
ławy, pod obrazy świętych i pacierz 
częła. A Ą 

Gość tymczasem nie myślał o gwałtownym 
napadzie, ale przybierając wyraz o ile mógł naj- 
łagodniejszy, odezwał się zupełnie spokojnie : 
rzyszedłem do was rozmówić si 
ludzku; nie macie czego lękać się mnie. 

— My się też nie lękamy — odparł Hre- 
horko — nic złego nie zrobiliśmy, i nie mamy 
powodu obawiać się, 

— Ja też wam nic nie wymawiam, nawet 
jej, która złamała przysięgę i chociaż mąż żyje, 
wyszła za drugiego. Wiem że mi powiecie ma 
to, iż prawo jej pozwalało, ale czy pozwalał 
Bóg i sumienie?! Ja przecież wymówek nie ro- 
bię. ale po dobremu, w zgodzie rzecz tę chcę 
załatwió. Jestem, jak wam może już wiadomo, 
przez samego cara ułaskawiony, i powrócony do 
wszystkich praw , jakem, był przez skazanie u- 
tracił, 4 więc i do prawowitego mego małżeń: 
stwa z Ksenią. 

Słowa te rzuciły straszną grozę na Wszy- 
stkich mieszkańców chaty. Dzieci młodsze ze 
strachem tuliły się do kolan wylękłej matki; 
ona drżąca, szeroko otwartemi oczyma patrzała 
na Hrehorka, by ją branił od pierwszego męża, 
a wzrok jej wyrażał rozpaczliwe jakieś pestano- 
wienie. 

Hrehorko przystąpił bliżej o krok do Pa- 
wła i obaj mężowie stali jeden naprzeciw dru- 
giego ze swemi prawami. 

— Mylicie się Pawle — powiedział w koń- 
cu Hrehorko — moje małżeństwo z Ksenią jest 
prawowite; wtedy gdy prawo uważało was za 
umarłego, ja wziąłem z nią ślub uczciwie, jak 
się należy, za zapowiedziami. przy świadkach w 
cerkwi, Bóg nas pobłogosławił czworgiem dzieci, 
i nietylko wy, ale nikt, ksiądz nawet sam Żony 
odebrać mi nie może, 

Pawłowi błysnęło szyderstwo z Oczu. 

— To się pokaże — rzekł niedbale — wi- 
dzicie że nie chcę sądami gony odbierać , kiedy 
przychodzę do was... 

— Nie odbierzesz też mnie nigdy — zawo- 


łała Ksenia, z pałającemi oczyma i wypieczone- 


nemi rumieńcami na twarzy, które zastąpiły bla- 


ę Po 


— Grecki pełnomocnik w Konstantynopolu 
zapewnił Porte, że powstańcy tesalscy są po- 
prostu rozbójnikami. Toż samo powtarzają daien- 
niki greckie wychodzące w stolicy Turcji, wy- 
rażając nadzieją, że Grecja ruchu tego popierać 
nie będzie. Rząd turecki ze swojej strony robi 
kroki, aby nie dopuścić ochotników do Grecji. 
Flotyla łodzi kanonierskich strzeże brzegów, z Te- 


NEA a wy-, 
ybkiemi i gorączkowemi uderze- 
— Nie odbierzesz — bo gdyby ci 
i ski ukaz przysądził prawo do mnie, | 
; oddadzą ci trupa mego! Ot ten nóż utopię w 
Sercu mojem! I wymierzyła w serce ostre na- 
„rzędzie którem dopiero co krajała chleb drobnej 
| dziatwie. Dzieci krzyknęły, i zaczęły płakać. 
— Na miłość Boga Kseniu! co robisz! za 
wołał Hrehorko — uspokój się — nie może być 
takiego prawa — nie może cię nikt rozłączyć 
ze mną ! 

Paweł patrzał na nich, a wszystkie dawne 
namiętności wrzały w nim, krew mu burzyły — 
i podsuwały najgwałtowniejsze i najhaniebniej : 
sze pomysły dla dopięcia celu swega, dla wy- 
darcia żony drugiemu jej mężowi.; 

Postanowił jednak nie wydać się z żadnym 
gwałtownym zamiarem, sądził, że w drodze kom- 
planacji żonę odbierze. 

— Dajno pokój — co tam zważasz na te 
babskie fochy — odezwał się do Hrehorka, tła- 


wołane były sz 
niami pulsu. 
nawet carski 


miąc gniew w sobie. — Słuchaj-no, umówmy 
się za ci dam odstępne. Dam ci 200 rubli 
srebrnych | 


czy masz ty Boga w sumie- 


— Człowieku 
oś podobnego! Oburzony 


niu, nawet mówió «u 
Hrehorko zawołał. ; r 

— No dam 500! — nierozumiejąc dobrze 
wykrzyka postępował Paweł i począł 
z trzosu opasującego go, wysypywać ruble 
srebrne. 1 : 

— Ustąpcie się Pawle póki mam jeszcze 
cierpliwość. zawołał w gniewnem uniesieniu zwy” 
kle spokojny Hrehorko, 

(‘ÅO To 81Q jeszcze pokaże który z naš uaštą: 
pi — z iskrzącym wzrokiem zawołał Paweł. — 
To nie chcesz pieniędzy? i począł skwapliwie 
rozsypany grosz zgarniać. 

. — Jakże możecie żądać, żebym ja brał pie- 
niądze za żonę — za matkę moich dzieci? Od- 
kąd że to nastało, aby żony sprzedawać! 

. — Ty żony nie sprzedajesz, bo ona nie 
Jest twoją żoną, a tylko moją własną oddajesz 
mi za dobrowolną zgodą. 

Ksenia ręce łamała — Hrehorko był prze- 
rażony i do najwyższege stopnia zaniepokojony. 
Oboje nie mieli żadnej pewności, ani jasnego 
| przekonania, do którego z mężów obecnie należy, 
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n. p. w ostatniem polskiem powstaniu w Kom- 
gresówce 1865 wyrażali się z uznaniem moskiew- 
scy wojskowi, nawet jenerałowie. 
„/ Autor niniejszego pisma słyszał to sam przed 
kilku laty w Rossji z ust kilku osób. 
Okrucieństw, jakie moskiewskie wojsko pe- 
pełniało wówczas bezkarnie w Polsce, nie popet- 
niali Polacy z wyjątkiem, że tak zwani żandar- 


którego istotnie podług prawa jest żoną, ona 
tylko pocieszała się tem silnem postanowieniem, 
że żywa nie da się oddać w ręce Pawła. 

Tymczasem wieść po wsi gruchnęła, że 
Paweł jest w chacie Hrehorka. Ciekawi ciągnąć 
w tę stronę poczęli. Przyszedł wójt wioski, 
przyszło kilku gospodarzy, Ostap przybiegł nie- 
spokojny. Paweł chciał odegrać rolę ozłowieka 
poważnego, spokojnego, a pokrzywdzonego. 

Zwrócił się do zgromadzonych : 

— Moi ludzie, sami rozsądzcie wę nidi 
który z nas jest prawdziwym mężem $ 
Czyż nie pamiętacie mego wesela? Czyż nie 
ma w cerkwi mojej metryki ślubnej ? 

— Ta prawda, metryka jest i wesele pa- 
miętamy — odezwały się głosy. 

-- Wszak później straciliście do niej prawo, 
gdy ksiądz dał jej ślub z Hrehorkiem, bo prze- 
oleż i jego metryka jest, i jego wesele pamię- 
tamy. 

„= Byłem drażbą na tym weselu, za świadka 
zapisany jestem. 

Wystąpił Ostap. 

„  — Nie wtrącajno się w nieswoją rzecz — 
ja tu mówię i układam po dobrema z Hrehor- 
kiem, i żadnych opiekunów nie potrzebuję. 

— Kum Ostap mówi prawdę i ma prawo 
być opiekunem, gdyż pierwszy zaopiekował się 
nią wtedy, gdyścis ją zamordować chcieli. — 
Śmisły obecnością ludzi bronił go Hrehorko: 

Paweł na to wspomnienie zatrząsł Się z 
gniewu, ale pohamował się, gdyż spokój na obe- 
cong chwilę leżał w jege planie. 

— Co to wspominać rzeczy, które minęły, 
Ja wam mówię, poradźcie się z panami gospo“ 
darzami, popytajcie dobrych ludzi, a wezyscy 
wam powiedzą, że dziś ja mam prawo do miej, 
bo gdy najmiłościwszy car powrócił mnie do 
innych praw, to i tego mi nie odmówi. — 
Pierwej już uważał, że takim zwrotem ołał 
wielkie wrażenie na zastraszonem małżeństwie. 
Teraz dokonał go i na zebranych ludziach. Głowy 
pospuszczali i nie wiedzieli co mówić. Wójtowi 
zdawało się w końcu, że powaga jego, obowią- 
zuje go do wyrzeczenia także częgo8 w 
sprawie. (C. d. a.) 
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mi wieszający po uprzednim wyroku ówczesnego | 
rządu narodowego wieszali osoby przekonane o 
zdradę Kraju. W takich warunkach represalja 
te były pewno w porządku... mimo to niechętnie 
przyjęte» zostały: pizez. wspaniałomyślnych „Pola- 
ków i naród, tak, że je w końcu usunąć mtu- 
siano. 

Aatoz niniejszego pisma nie jest żadnym 
fantastą, a choć przez wyjątkowe swe stanowisko 
oderwany od własnej ojczyzny, zna przecież bar- 
dzo dokładnie charakter swych ziomków 1 musi 
tu stanowczo zaproiestować przeciw tego T0- 
dzaju oszezerstwom. kS 

Szanowna redakcja z pewnością przez omył- 
kę zamieściła takie niecne i nienzasadnione oska- 
rżenie szczepu, którego odłamki należą do pru- 
skiego państwa. Spodziewać mi się w każdym 
razie należy, że redakcja zamieści krótką moją 
jasną odprawę, bo przecież rycerską i sprawie- 
dliwą jest rzeczą pozwolić bronie się zelżonemu. 
Byłbym może milczał na takie podejrzenia, bo 
niestety jaż od lat wielu przyzwyczaiłem się 
czytać tylko same złe rzeczy w niemieckich dzien- 
nikach o mych ziomkach i z góry wiem, że dzi 
siaj wszyscy wydają uielitościwy wyrok na tych 
nieszczęśliwych — lecz po dłuższym namyśle 
sprostowanie to uważam za konieczne, bo takie 
podbechtywanie może mieć złe następstwa dia 
Polaków i jako oszczerstwo jest nikczemnem!... 

Proszę dla tego szanowną Redakcję 0 za- 
mieszczenie słów niniejszych. Jeżeliby jednak — 
czego Się nie spodziewam — nie dano ucha 
słusznej prośbie, wieice mnie sz. Redakcja zobo- 
wiąże, jeżeń mi pismo moje odeszle w załączo- 
nej kopercie, do czego znaczek ja załą- 
czam. Pełen uszanowania E. £. Kasprowicz, 
księgarz nakiadca. i 

Norddeutsche Allgemeine Zeitung Odmówiła po- 
miesezenia powyższego pisma p. Kasprowicza, 
odpisując ma, co następuje : erlin 23. sier- 
pnia 1877. Wielce łaskawy panie! Gdybyś pan 
sam był czytelnikiem Nord. Allg. Z'g., byłbyś 
przekonał się, że odnośna wiadomość pruskiego 
oficera opiera się na zeznaniach rannych moskie- 
wskich;.. zresztą odpowiedzieć panu muszę, że 
raport w interesie służby na teatrze wojny znaj- 
dującego się czynnego pruskiego Oficera, nie do- 
puszcza żadnej dyskusji. 

„W wojsku tureckiem walczy wielu awan- 
turników z wszystkich armij krajów, a takie o- 
sobistości rzadko odznaczają się szczególnie szla 
chetnemi przymiotami charakteru. To samo za- 
stosować pewno można i do Polaków służących 
półksiężycowi, z których nie mała część pewno 
walczyła w szeregach powstania 1863 r. Że ci 
Polacy nienawiść swą w żywy okazują sposób, 
jest to bardzo smutne, ale chyba tylko pan mo- 
żesz temu zaprzeczyć. Panu, który, jak przypu- 
szczać muszę, mieszkasz spokojnie w Lipsku, 
trudno byłoby dzisiaj wyłać sprawiedliwy sąd 0 
zachowaniu się pańskich byłych ziomków na te 
atrze wojny. Rycerskiema charakterowi lepszej 
części polskiego narodu , reprezentowanej i w 
praskim. korpusie oficerów przez licznych człon- 
ków, podanie owej wiadomości w niczem nie u- 
bliża. 

Ani forma ani treść pańskiego listu nie na- 
daje się do użycia. Z szacunkiem Jacobi,“ 

do odpowiedzi powyższej Nord. A'lg. Ztg. 
z naszej strony zaznaczamy, że dla Niemców, 
gdy potrzeba poruszać opinję przeciw Polakom, 
wchodzą uznania rannych Moskali za dowody 
niealegające najmniejszej wątpliwości—choć wia- 
domo, że sołdaci zeznają to, co im władza roz- 
kazuje, a znów wiadomo, że obecnie władza sira- 
sznie oburzona na Polaków i stara się przeciw 
nim szczuó wszelkiemi sposoby społeczeństwo 
moskiewskie. Teraz np. w symbirskiej gubernji 
zdarzają się częste pożary; notorycznie wiado- 
mo, że je waniecają Tatarzy; o tem wie guber- 
nator i w tym ducha zdaje sekretne urzędowe 
raporta, a jednak wszystkim swym podwładnym 
i domowsięch rozpowiada, że pożary te są dzie 
łem Polaków. i 

Gdyby ci podwładni i domownicy owego p. 
gubernatora zezuali to przed jakąś urzędową o- 
sobą— Nord. Allg. Zeitung powiedziałaby : to do- 
wód, o tem dyskntować nie wolno i nie można. 
Zapewne, ale chyba dyskutować nie można z tā- 
kiemi dziennikami, co brednie rannych Moskali 
za prawdę chcą Sprzedawać. 

Co do r. 1863, to p. Kasprowicz dostate: 
cznie rzecz wyjaśnił — a zresztą z Nord, 4'lg. 
Zeitung walczyć nie chcemy. 
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miesiącem, jak od początku wojny, tylko sku- 
piając wszystkie swe siiy nad Jantrą, w lewy 
bok moskiewski, mogą mień Turcy pewne szanse 
rozstrzygnięcia kampanji na swoją korzyść. 

W ostatnich koreaspondencjach moskiewskich 
z Bułgarji znajdujemy kilka ciekawych szczegó- 
łów, tyczących się armji moskiewskiej i usposo- 
bienia Bułgarów względem swych „zbawców.* 
Stan armji, według korespondencji z Bieli nad 
Jantrą dnia 14. bm. wiełe zostawia do życzenia 
pod względem prowianckim. Transporty nie do: 
chodzą w porę, a to, co przywiozą, bywa często 
tak zepsute, że nie sposób wziąć do gęby. Przed- 
siębiorcami w intendenturze są żydzi, w parkach 
pociągowych pełno żydów. Pociesznym jest wi- 


cie — a drogi tam okropne, lada deszczyk, a 


czy na żołnierzy pociągowych, taje ich, komen- 
deruje co mają robić i nareszcie po godzinnych 
mozołach, uradziwszy rozpakować furgon, wycią- 
gają takowy wspólnemi siłami. Taka sama hi- 
storja spotyka następny furgon i tak dalej aż do 
końca, tak, że nie raz cały dzień spełznie nad 
jedną dziurą i transport ani rusz z miejsca, a 
tu pluchota straszna, deszcz ciągie kropi, konie 
zmęczone, pió mie ma czego, nocują pod gołem 
niebem. „Głospodarz mój, u którego mieszkam, 
pisze korespondent, tylko co wczoraj powrócił 
z Sistowy. Powiadał mi, że przez most w Zi- 
mniey bez ustanku ciągną transporty bez końca 
z prowiantem lub amunicją i różne oddziały 
wojsk. Opowiadał mi także, jak ugrzązł jakiś 
wóz ogromny z prowiantem. Dla wyciągnienia 
wozu z błota nie było innej rady, jak wóz roz- 
pakować, co też Się i stało wśród kłótni żyda 
z żołnierzami i na komendę tegoż żyda, lecz 
gdy zdjęto brezent (płótno przykrywające fur- 
gon) i rogoże, taki smród z wozu się rozszedł, 
że sołdaci ani weź nie chcieli wziąć się do ro- 
bety. Głospodarz mój na nieszczęście nie mógł 
podjechać biiżej do wozu, dla przekonania się, 
co takiego wieźli, czy mąkę, czy suchary, czy 
mięso, lub co innego.“ m 

Z innej korespondencji dowiadujemy się, że 
cała Bnłgarja rozdzielona została na gubernie i 
powiaty, „ale cóż z tego, powiada korespondent, 
wszystko to na papierze, bo oprócz kawałeczków 
gubernji in spa Ruszczuckiej i gubernji Tyrnow= 
skiej, książę Czerkaskij nie ma czem rządzić!* 
Według korespondenta Z Tyrnowy, piszącego pod 
dniem 12. b. m., usposobienie Bułgarów wzglę 
dem Moskwy znacznie się zmieniio od czasu bi- 
twy pod Plewną. „Z początku kontenci byli z 
zaprowadzenia zarządu moskiewskiego, donosi 
korespondent, ale dzisiaj Co innego. Bułgarzy 
nie chcą brać najmniejszego udziału w nowej 
administracji; boją się Turków, boją się być põ- 
ciągnionymi do odpowiedzialności za powrotem 
Turków, i narzekają na nas, mówiąc, że zapro- 
wadzenie administracji naszej było co najmniej 
przedwczesnem.* I nam się tak zdaje; cała ta 
komedja administracyjna księcia Czerkaskiego 

rzypomina nam przysłowie o człowieku sprze- 
Say skórę na niedźwiedziu. 

Mieliśmy słuszność niedowierzać korespon- 
dentowi Kusskawo Miru, kióry donosił o napa- 
dzie floty tureckiej na Kupatorję, przyczem tu: 
reccy Żołnierze, wysiadłazy, na brzeg, mieli niby 
to się dopuścić obrzydliwych okrucieństw. Obe- 
cnie Inwalid zaprzecza temu, i okazuje się, że 
„naoczny* korespondent skłamał umyślnie, byle 
tylko zohydzió Turków w oczach swego narodu. 


Presse odbiera następujące telegramy ; S t a m- 
b uł 26. sierpnia. Wojska przeznaczone dla wzmo- 
cnienia Sulejmana, wysyłane bywają koleją do 
Jeni Sagry, zkąd po przeglądzie odbytym przez 
Szakim paszę, wysyła je takowy dalej przez 
Sliwnę za Bałkany. Wszystkie przesmyki na 
wschód od Śliwny, po zaopatrzeniu ich w blok- 
hauzy, zostały opuszczone przez wojska regular: 
ne; do strzeżenia blokhauzów wyznaczeni zostali 
Zejbecy. 

W skutek nadeszłego, zdaje się, rozkazu z 
głównej kwatery, Egipcjanie w Dobruczy pod 
wodzą księcia Hasana, mają nadal trzymać 
się odpornie; oszańcowali się we wszystkich za 
jętych przez siebie pozycjach, i stoją na miejscu. 
Bazardżyk także został ufortyfikowanym. 

Dia powstrzymania ochotników greckich, 
którzyby- mieli zamiar wtargnąć do Tesalji, po- 

raniczne straże tureckie zostały wzmocnione. 
ysiano w tym celu do Arty wojska Stojące 
dotąd w Prewezie. 

Petersburg 26. sierpnia Na polu bitew 
tyle pada rannych, iż zabrakło w armji lekarzów. 
Z tego powodu rząd wzywa wszystkich dokto- 
rów, a nawet studentów medycyny z 5go kursu, 
by kto mógł spieszył nad Dunaj, za co dobrze 
zapłaceni będą. Chętni mają się zgłaszać do dr. 
Sokołowa, lub do naczelnego lekarza armji po- 
ładniowej. 


Wojna. 


Haropejski teatr wojny. 


Dziś nagle przerwały się biuletyny urzędo 
we o dalszych walkach w wąwozie Szypka 
Wnosićby ztąd należało, że walka z taką wście- 
kłością przez pięć dni prowadzona, doznała przer 
wy z powodu obustronnego wycieńczenia. 

W dziennikach nie znajdujemy również Ża- 
dnych bliższych szczegółów o tych walkach, któ- 
re zaciętością i rozmiarami swojemi zaćmiewają 
całkiem słynną walkę pod Somo-Sierrą, 

Wzięcie Szypki dotąd się nie potwierdziło, 
i zapewne się nie potwierdzi. Podobne pozycje 
nie zdobywają się tak łatwo, zwłaszcza, gdy 
nieprzyjaciel mając wolne tyły, co chwila świeże 
rezerwy ku obronie stawić jest gotów, co też 
w obecnym wypadku ma miejsce , bo ani Osman 
ani Mehemet Ali nie zaczepili tak silnie Moskala, 
by tem ostatni uie był w stanie użyczać Szypce 
ciągłej pomocy. 

„Stosownie do ułożonego planu działania 
koncentrycznie na Tyrnowę, Osman pasza, jak 
wiadomo, jednocześnie z rozpoczęciem ataku na 
Szypkę raszył był przez Łowczę na Selwię, lecz 
był powstrzymany. Powstrzymał go ks. Swiato- 
pełk Mirski ze swemi szańcami pod Selwją. Było 
to to dnia 22. Od tej chwili nie słychać o Osma. 
nie. Dotąd pozostaje on odosobnionym, bez związ- 
ka z innymi, wisi jak w powietrzu. Może wpra- 
wdzie każdej chwili cofnąć się ku Sofji w razie 
niebezpieczeństwa ze strony Moskwy silniejszej, 
lecz rejterada przecież zadaniem jego nie jest, 
ani też pozostawanie w ciągłym stanie biernym. 
Osman, słowem. w terażniejszem swem stanowi- 
skn jest siłą. przynoszącą nie wielką stosunko- 
wo korzyść, jest jakby zmarnowaną siłą, i dlate- 
go nie dziwilibyśmy się wcale, gdyby zostawi 
wszy obserwacyjne oddziały w Plewnie i Ło- 
wczy, sam z większą częścią wojsk przez Trojan 
i Karlowę zszedł w dolinę Tundży, zkąd razem 


Stambuł 16. sierpnia, 


Wczoraj ogłoszono tu raporta do ministe- 
rjam wojny od Sulejmana paszy donoszące, że 
jeden z naczelników czerki a 
wysłany na zwiady, przebył cały Bałkan i za 
pędził się o dwie godziny drogi na północne 
gór tych podnóże nie natrafiwszy na nieprzyja- 
ciela, z wyjątkiem trzydziestu Bułgarów, prze- 
branych za kozaków, z których zabito trzech, a 
jednego czy dwóch, Czerkiesi złapali. Przebie 
ranie to Bułgarów w kozackie mundury spra- 
wiło, że teraz wojska tureckie i rzeczywis:ych 
kozaków uważają za Bułgarów i z tem większą 


czbę bez wabania się rzucają. W drugiej de 
peszy, także z 14. t. m. datowanej. że przez 
przesmyk Gerdycz doszedł do wsi Main, nie 
napotkawszy również nigdzie nieprzyjaciela. Ar- 
mia Sulejmana paszy wynosi obecnie 65b.000, 
Szakir pasza, który objął komendę po Reufie, 
obozuje jeszcze w pięć tysięcy pod Jeni-Sagrą i 


Sagra. „Porzucam właśnie te dymiące się ruiny, 
pisze jeden z podróżnych w liście swym 13. tm. 
datowanym, stoi tam jeszcze parę domów Z wy 
bitemi oknami, lecz nie więcej, czuje się, że 
śmieró tędy przeszła, koty i psy od czasu ło 
czasu pokazują sią tylko gdzie niegdzie, lub 
żałośnem wyciem, przerywają zupełne milczenie, 
po nad miastem tysiące kruków i ich złowrogie 
krakanie, tu i owdzie porozrzucane meble i 
sprzęty, kawały odzieży, kufry wskazują nagłą 
ucieczkę mieszkańców. Archiwa administracji 
z Sulejmanem, zabezpieczywszy się naprzeciw |miejscowej, telegrafu i inne papiery prywatne i 
Szypki, podążyliby przez wąwóz Rieko na połą- publiczne wiatr po ulieach roznosi. W oałej wsi 
czenie nię z Mehmedem, bo dzisiaj, jak przed ani jednego mięsakańca, wyjąwszy jakiegoś żoł- 


dok, gdy furgon z prowiantem zagrzęźnie w bło: | 


eskich Stadji- Kerandok, |, 


śmiałością na potrójnie nawet przeważającą |i- | 


szańcuje się w tej pozycji. Jeni-Sagra równie: 
prawie smutny obraz przedstawia, jak Eski-. 


DZIENNIK POLSKI 


uierza, Wszystkie pola w okolicy są opuszczone, 
wszystkie wsie puste, wojsko przecież nie cierpi 
braku żywności ani amunicji — kolej żelazna 
do Jamboli naprawiona.* 
Gorny Studen 22. sierpnia. 
o Według otrzymanych wiadomości, na których 
polegać mogę, pewną jest rzeczą , że Moskale 
nie będą wstanie przed upływem tego dnia roz 
począć kroków zaczepnych , i to także nie ulega 
wątpliwości, że wystąpią, skoro tylko będą mieli 
możność po temu. Pierwszy zaś rach zaczepny 
skierowany byó musi przeciw Plewnie, podczas 
gdy Turcy wystąpić mogą przeciw Moskwie na 
„każdym punkcie rozległego owalu zajmowalego 
przez nią w Bułgarji. 

Na całem lewem skrzydle. moskiewskiem ad 
Dunaju aż po Bałkany, Turcy przeprowadzili 16. 


już po osie błota — wnet żyd pejsaty, zakasa- b. m. silny rekonesans: z Ruszczuku i Razgradu, 
wszy poły chałata, zabiera się do roboty, krzy-|z Osman-Bazaru i z wielu innych miejscowości 


wojska Mehmeda Alego uderzyły na Moskali; 
walczono zacięcie, a Chociaż z obu stron straty 
były niewielkie, zasługuje na uwagę, że zacze 
piającymi byli Turcy. 

Trzecia dywizja idzie ztąd do Plewny. Po- 
siłki nadchodzące z Moskwy, musiały chwilowo 
wstrzymać się w pochodzie, ale jazda gwardyj 
ska prawdopodobnie już za dwa tygodni przekro 
czy Dunaj, a w ślad za nią: codziennie ^ jedna 
brygada będzie przybywać na teatr wojny. 

Powietrze tu jest szkaradne. Car lekko za 
chorował , ale jaż odzyskał zdrowie. 

Ostrog 22. sierpnia. Turcy zajęli Szarań: 
ci i w sile dwóch bataljonów bez przerwy posu- 
wają się na odsiecz Niksicza. Dziś wieczór doj- 
dą do Drobniaka , jeżeli nie posuną się dalej na 
południe w kierunku Zupy. 

Bukareszt 24. sierpnia. Wczoraj o 4. 
rano usiłowali Turcy pod osłoną czterech dział 
zająć wyspę Karapa pomiędzy Kalafatem i Wid 
dyniem. Atak odpierany przez Rumunów silnym 
ogniem działowym aż do godziny wpół do 8. 
Następnie Turcy rozpoczęli bombardowanie i o 
strzeliwali Kalafat przez cały dzień. Dziś kano 
nada wszczęta na nowo. Grecka cerkiew w Ka 
lafacie zniszczona. W porcie - Widdynia pracują 
gorliwie nad naprawą statków i budową» tratew. 
Obawiają się tutaj przeprawy Turków. Od go- 
dziny 1. po północy Giurgiewo silnie jest bom: 
bardowane. ] 

Bukareszt 25. sierpnia, Skoro dziś Mo- 
skale nie przysłałi tu żadnych wiadomości 0 
walce w wąwozie Szypka, dowód to, ze albo 
Turcy odnieśli zwycięztwo, albo też, że komt- 
nikacja z Gabrową została przerwaną. Jeden z 
angielskich korespondentów przysłał tu przez 
kurjera wiadomośc, że Moskałe usiłujący znisz- 
czyć komunikację pomiędzy Plewną 38 Łowczą, 
zostali pobici. — Rumuni- przeszli Dunaj pod 
Korabią, ale tylko dla rekonesansu. Wojska ru- 
muńskie pod dowództwem ks. Karola, zajmą 
pozycję pod Acer-Palanka, na drodze Sofijskiej. 

Szumla 26. sierpnia. Książę Hassan ze 
swoim jeneralnym sztabem przybył tu wezoraj 
wieczór z Warny ; obejmuje on jedno z ważniej- 
szych dowództw w armji czynnej. 

T y tli s 24. sierpnia. Po dokonanem przej. 
ściu rzeki Kodor przez jen. Ałchazowa, Turcy 
opuściwszy Oszańcowaną swą pozycję pod Dran- 
dy, odeszli do Kellasuri. , Dowódcy resztek po- 
wstańców w Abchazji Gbjawili chęć złożenia 
broni. 

Biuro Reutera donosi ze Stambułu dnia 23. 
bm., że p. IKonduriotis, poseł grecki w Stam- 
bule, zapewnił rząd turecki, iż tak zwani po- 
wstańcy są zwykłymi rozbójnikami. Stambulskie 
dzienniki greckie powiadają toZ samo, wyrażają 
przytem nadzieję, iż rząd grecki nie będzie po- 
piera? ruchu powstańczego w Tesalji, Rząd tu- 
recki czyni staramia, aby biura werbunkowe w 
Atenach zostały zamknięte. Flotyla turecka , 
złożona z łodzi kanonierskich i innych pomaiej 
szych statków , Wciąż krąży koło brzegów gre- 
ckich; nie zapomina też rząd 0 wzmownieniu za- 
lóg w Tesalji i Epirze. Dziewiętnaście okręgów 
okolicznych W górze Auhos i Larisie ogłoszo 
nych zostało Zza zostające w Stanie oblężenia. 
Naczelnik wojenny donosi z Larisy: „200 bandy- 
tów greckich wylądowało w zatoce Sendi, 7 go 
dzin drogi od Larisy, Posłałem przeciw nich 
1'/, bataljonu z 2 działami. Powstańcy uciekl 
w lasy, zostawiwszy w rękach Turków 123 sztuk 
broni, 54 skrzyń z nabojami, 500.000 kapsli i 
11500 kilogramów kul. 

N. Mier. lugblatt podaje następujące tele- 
gramy: darq 

Szumla 26, sierpnia. Dziś przypadały u- 
rodziny sułtana. Cała armja obchudziła je uro: 
czyście. Wezorajszej nocy przybył tu egipski 
książę Hassan. Na dworcu przyjmowali go Meh 
med Ali, Reuf pasza i Tefik bej. Wśród grzmo- 
tu dział odbył wjazd swój do ubozu, i ma objąć 
komendę W. Eski Dżąmy, Wczoraj przyprowa 
dzono tu transport jeuców moskiewskich z 41g0 
pułku i z legji buigarskiejj Turcy posunęli się 
do Popkói. . 

Paryż 26. Sierpnia Temps donosi z wia: 
rogodnego Źródła, ze Sulejman pasza wzią! 
Szypkę, zdobył 15 dział i bije się już pod Ga- 
rowĄ. : 
| Londyn 26. sierpnia, Observer donosi ze 
Stambuin: Sulejman paszą po 4 godzinnej walce 
Opanował przesmyk Nzypkę zupełnie. Według 
tego samego dzi,nuika, zwyvięstwo koło Eski- 
Dżuma (Ajaslar - Kiziler) było wajznaczniejsze, 
jakie Turcy odnieśli w tej wojnie Moskale wy- 
parow anipe, SWych pozycyj, cofnęli się do Pop- 
koi, Turcy ścigając ich, opanowah przyległe te- 
mu nastu wzgórza. 
| inwalid kuski ogłaszą d. 26go bm. rozporzą- 
dzenie cesarskie Z d. Lógo sierpnia, według kto- 
rego sześć batalionów odlącz onych 0d pułków pie 
chotnych z twierdz Dynaburga i Bobrujska ma 
być przeniesionych w bataliony rezerwowe. Z 12 
batalionów rezerwy piechoty utworzoną będzie 
dywizja rezerwy piechoty, 


Ausicja i Węgry 
Wiedeń 26. sierpnia. Dzienniki tutejsze 
"podają dziś telegraficzmie W całej osnowie Ustęp 
adresu galicyjskiego tyczący się wojny. Pressa 
zapowiada artykuł wstępny w tem mniemania , 
że rozprawa adresowa rozpocznie się we wtorek. | 

W Rabie na Węgrzech odbył się w niedzie-, 
lẹ mityng, na którym uchwalono rezolucje prze-; 
ciwko EPAR moskiewskim i przeciwko wszel- ; 
kiej polityce, mającej na celu rozszerzenie potę: 
gi Moskwy i rozbiór Turcji. Postanowiono także 
telegraficznie powinszować Mehmed Alemu pa- 
szy zwycięstwa pod Eski-Dźumają, 


kę i tymezsaowego nauczyciela Piotra Stankiewicza 
rzeczywistymi nanczycielami vskoły etatowej w Bro- 


. s R AMA — A W w e ÓW a MY 


* Wiener Ztg. pisze: Izba deputowanych łemu 


+ + koni W RAZ 


niśszemu przedmieściu Zbaraskiego i 


przyjmując wniosek rządowy ustawy o pijaństwie Ogień powstał, jak zapewniają, przes wyskok jarzą- 


dla Galicji i Bukowiny, uchwaliła rezolucję, wzy- cego s'ę wegla x lotomotyw?, 


wającą rząd, aby w porozumieniu z Sejmami 
rozważył , czy nie potrzeba rozszerzyć tej usta- 


wy na inne kraje i królestwa reprezentowane w mieszazanina Winnickiego i J awińskieg 1. 


która w tym czasie 


zmieniała awe ruchy na moście, obek któregoo kil- 
kadziaciąt zaiedwis kroków znajdował się obe ście 
Tem mo- 


Radzie paistwa. Do rezolucji tej przystąpiła cniej nzaaadnia sie to przypuszczenie, albowiem ogień 


także Izba panów, żądając jeszcze, 
drodze administracyjnej poczynił kroki, 


mogiy zaradzić złemu. Rezolucję tę spowodowały domy mieszka'na, 
uwagi, że istnieją pewne wskazówki, dowodzące, nek był 
iż to złe, które w Galicji i Bukowinie wyma- żołnierzy z pobliskich koszar, 


aby rząd w od razu wszczą! się % góry sterty zbożowej, i roz- 
któreby szerzył wię w jednej chwili tak zilnie, it objął trzy 


parą stodôl, i dwie sterty. BRatn- 
nader energiczny, i gdyby nie silay zastęp 
pewnieby tłum przy- 


gało ustawy przeciw pijaństwu, zaczyna się po- patrujących uię temo aregiemu żywiołowi rady nie 


kazywać w innych częściach monarchiji, 


coby u. dał, Straż ogniowa przybyła na miejsce pożarn za- 


sprawiedliwiało rozciągnięcie tej ustawy i do raz po zavygnalizowaniu i co tylko było w jej mocy 
tamtych krajów. Na podobnych podstawach o- uczyniła, by nie d*ć roznzerzać się ogniowi, zabez- 
partą rezolucję powzięła Izba deputowanych d. pieczała sąsiednie budynki, przez co ograniczyła 0- 


l3go stycznia 1876, wzywając rząd, aby ener- gień, 
gicznie wystąpił przeciw wzmaganiu się szynków niktby nie 
istniejące przepisy na się słoma zanłesioną zostanie przez wiatr o jakie 


wódki, i w razie gdyby 


tylko na zajętych budynkach. Jednakowoż 
był przypnścił w tej chwili, że paląca 


to nie wystarczaiy, aby starał się w drodze kon-'paręset kroków naprzód, na chalupe zeradzkiego 
stytucyjnej tema zaradzić, Gdy wspomniana u- przedmieszczanina , na której kilkarastu ludzi się 


stawa otrzymała sankcję najwyższą, 


kwestja roz- | znajdowało — wprawdzie nie mieli ze sobą ani jednej 


szerzenia jej na inne kraje poddaną zostanie pod  konewki z wodą, lecz dość było wyrwać palącą się 


rozwagę władz miejscowych dla osądzenia, czy słomę, 
faktyczny stan kraju i jego stosunki wymagają tego nie uczynili. 
i czynią pożądanem , aby ustawa przeciw pijań- ba zbaraskim, i zagratał 
stwu i tam nabrała mocy, i czy reprezentacje wiem przy gęstych chatach 


krajowe zgodzą się na rozszerzanie tej ustawy. 


KRONIKA. 
Lwow 4 28 sierpnia 

Merszałek Wodzicki z dość licznym 
gronem posłów zwidzał wczoraj nowy gmech akade- 
mji techniczej, kióry «koło dnia 15. października 
będzie uroczyście oddany do utytku, Gr:ono nauczy: 
cielskie już się tam sprowadziło. Zbiory i gabinety 
przeniesiena  Gmash jest gotów m wyjątkiem auli i 
głównych sakodów i przedsiawia się wspaniale. 

Na placu wystawy krajowej we Lwo- 
wie twara zostanie 1. wrzesiia na czas trwania 
wystawy stacja telegraficzna z nazwą „Lwów A.* 
Nałeżytośc! za tałegyomy nadane w tej ztacji będą 
te sam» jakie tą mstanowione dla nrzędu telegreficz- 
nego we Lwowie. Za telegramy zaś do 20 ałów 5a- 
dene w stacji na placw wystawy do stacji w mieście, 
tub odwrotnie naletytość wynosić bęlzia 20 ot. 

Do ludzi dobrej woll, Za kilka dni 
rozpoczyna wię nowy rox unkolay a mnóstwo młodzie- 
ty chetneń zdobycia wiedzy nie p'siada środków na 
pekrycis pierwszych potrzeb. Rot tea jest- trudniej- 
azy miż którykclwiek, Z mosimy wię: gorącą probe 
de ser: obywatelskich, zby raczył: pozpioszyć m dat- 
kami, kióre jsdynie pomiędzy potrzebnych i godnych 
rozdzielimy. A mamy do wsparcia aieroty i synów 
Aabrze zoełuś mych ktajcwi cbywatsli. Datki przyj. 
muje Admiristracja Dziennika Polskieg s. 

Mianowania. Rada szkelia krajowa mia- 
„owała tymczasowego nauczyciela Franciszka Howor- 


dach; tymesasowsgo nauczyciela Edmunda Porzyckie- 
go rzeczywistym iauczycielem szacły etat. w Berli- 
nie i Michała Lisiecziego rzeczywistym nanczycielem 
szkoły etatowe) w Nowym: Kałnezw. 

skladki. P. Kwiryn Nirzabitowski nadasłał 
na ręce naszej a*mnóatracji 3 złe, dla pogorz .lców 
Wieliczki, 8 złr, Kut, 58 złr, 
Marjampola — razem 12 zir. 

Mzieełobójstwe Z-szłego czwartku ars- 
sztowzno i oddano do sątn krajowego Franciszkę Z, 
kong kucharza, jako posslakowaną o rozmyś'ne ndn- 
szenie włamego dzieska, Córeczkę jej, która dopie- 
ro 3 dni kyła, snsleziono dnia 22, bm, wietzorem 
nieżywą w kamienicy pod 1. 11 przy ulicy Syks- 
tuskiej. 

Zapiski djecezjalne. Ks. Józef Fox, 
dotychezasowy łac. wikary w Jordarowie , przenie- 
<ioay został jako taki do łac. prebostwa w Miedzy- 
rodsiu — Ks. Stefan Kośganki cvtychczatowy łac 
wikary w Wilisraswicach objął posadę wikarego w 
Stawinie.—Ks. Antoni Palkiewicz, poban obrządka 
tac. w Zaleszczykach, umarł dnia 20. czerwca b. r. 
W skutek tego zgonu powierzył Konsystorz metro- 
politalny admisistracją parafyi tamtejszej ku. Włady: 
sławowi W:gnerowi, dotychczatowemu kooperatorowi 
miejscowomu — Ks Andrzej Buś, dotychczasowy 
aimiristrator kap:lanji loxalnej w Jaślasach otrzy- 
mał dnia 20. czerwca 1877 rozu kanoniczaą insty 
tacię na rzecz na beneficium, — Ks. Jóvef Dańko- 
wski, dotychczazowy łacińwki wikary w Rtegocinie, 
udał się jako wikary na nową srację do Zdtarca.— 
Ku Aleksander Kapiaczi, piebaa obra. łac. w Pnio 
xie, uwarł cna 24 czarwca b. r. W skutex tego 
zgonn prziznaczjł konsysiorz ks. Jaua Sadowskiego 
dotychczascwego Kooperaiura w Mischociuie, na ad 
adustratora w Pniowie.- Ks. Andrzej Kondolewicz. 
dotychazasowy ła.  aaminiBtrator łac. kapelanji lo- 
talne) w Wużnikach, otrzymał óniu 2 lipca 1877 
roku kasonieczą instytucie 1a: też sumą Fapilanie 

Báronina teat alma W tea'rze hr. Szactka 
dzisiaj 28. b, m. „Ba! maskcwy,* opara w 5 atach 
J. V.raiego. Pierwszy wyatęo tonsrzysty p. Bona 
cich i bzrytona pa Valehieri. 

Stan powistreas. Dz 28 sisrpuia-p 19° B. 


Trembwli i 8 zir. 


Firaków 27. niarpnia. Czytany % Czasie ; 
Nunejn:z paziszzi w Wiedniu aroyb, Jacobmi, k'ó:y 
wyiesbzł z Wiednia do Freistadt na Szlączą zapro- 
rzeny tam przez hr, Lr risha, przybędzie do Kruko- 
wa, jak nas zspownieją W= ozwartsk 80go o gzdz. 9 
wieczorem i stanie u ksłęty Misj"narzów na Klepa* 
rrn. Na apotranie nuncjusza wWyjelzie na grenicę 
przełożony Misjon*rzów ks. Subiejlle, oraz te osoby, 
które zechcą wziąć udział w przyjęciu nuncjusza. — 
Jako reprezentant stol'cy apostolskiej nuncjusz przyj- 
mo*any bęizie pro% władzo z honorami naleknomi 
i powitany w dworcu kolej, O ilo dotąd wiadomo, bo 
prrgrum kilkudniowego pobytu tutaj nuncjusza nie 
jest jaszezn nazaaceony, Arcyb. Jacobini przyjmowat 
będzie dnchowieństwo w piątek o godz. 10 z rana, 
poczem inne Osoby, które zechcą złożyć mu uszano- 
wanie, W niedzielę dokona nuncjnsz poświęcenia no- 
wego kcócioła Misjonarzów na Kleparzn, a obrzęd 
ten rczpocznie się jnt o godz. 7 z rana. Tego dnia 
nunojnax objadować będzie w klasztorza Misjonarzów. 
Konsystorz metropolitalny gr. kat. we Lwowie roze. 
alel do dekanatów okólnik zapowiadający przyjazd 
nunciutza spostolskie g) W Wiednin sreyb. Jacobiniego 
da luwowa dopiero na 22. Września. Zarazem wzywa 
alumnów do stawienia Bie Wo Lwowis i załeca psra- 
finom deksnsin gródsekiego, aby powitały nunajusze 
w przejeździe w Gzódku. 

Wezcraj przewieziono z Prns przez Kraków na 
linię bojsrą dla wojska moskiawski:go cłów w 30 
wagcrath, 

Tarnopol 27. sieroza. Dnia 26, o godzinie 
11. z rana wszeęsął 
który wzmoepiony dość 


| 


| 


się pożar Ba nlicy Zbaratkiej, ; Nadusedł tn teleg<am, 
silnym wiatrem zagrażali om: dalt srogi pośary, Mto 


co z łatwością uzkutecznione być mogło, lecz 
Ogień wazczął się silniejszy jak 
całemu Zarndziowi, albo. 
, stoskach i stodołach, -i 
silnym wietrze. niktby nie mógł go zatamować, giy- 
by komenda straży ogniowej nie zabezpieczyła są- 
siednich budynków p'zez awych ludzi, którzy obok 
palącej się chałupy za dachach sąsiednich czuwali i 
nie dopuścili daiszego ognia. Im więc należy ie ca' 
ła wdzięczność za gorliwą służbę, niemniej straży 
ogniowej ochotniczej, która snmiennie i z bohater- 
stwóm, bo nawet z narażeniem życia, powinność swą 
wypełniła. Nie obeszło się bez mocnych skaleczeń 
jak np. ochotnik Karaban i Głogowski spadli z dość 
wysokiego dachu, na którym utrzymać się nie mogli. 
Pociezznem było widzieć przy ognin zabobonnego 
robotnika, który uroił sobie, śe jeżeli rozbierze sie 
do naga i obleci trzy razy palący ię dom, to na 
przyszłość gdzie on mieszkać będzie, nigdy pożar 
nie nastąpi. Nikt mn nie odradził tego nieprzyzwoi- 
tego czynn. Jak zapewniają, szkoda ogólna wynosi 
około cztery tysiące guldenów i żaden dom ani ster- 
ta nie były zabezpieczone. 

Jeden dzień przedtam zakończyły się konferen* 
cje nauczycielskie, ożywione przez nkeabanego in- 
apóktora p. Kerekejarta, który przez ciąg swegn po: 
bytu w Tarnopo'u, pozakładał i nregulował mnóstwo 
szkółek Indowych, i swem taktowrem postępowaniem 
potrafił zaskartić Sobie miłość i zaufanie podwła- 
dnych , których na każdym kroku broni i wspomaga 
radą lub czynem. Miło było być obecnym na akcie 
roziączenia się, albowiem powiat czyli okręg szkolny 
husiatyńwki i trębowelski odłączył się od tarnopol= 
skiego i samoistnie kierować się będzie — te czułe 
i serdeczne przemowy tak że strony nanczycielntwa 
Indowego jako też i przewodniczącego pozostaną na 
zawsze wyryte w sereach uczeainików. 


Przemyśl 27. sierpnia W niedzielę d. 2. 
wrz: nių b. r. odbędą się w Przemyślu dwie uro- 
czystości, obie zarówno sympatyczue dla swych pię* 
knych celów. Pierwszą 8 tych uroczystości będzie 
generalne ówiczenie straży ogniowej ocLotnicznj i 
miejskiej; drugą zaś będzie festyn pa zamku ha 
dochód „Gwiazdy Przemyskiei. Porządek jest na- 
sterujący: O godzinie 12ej w połndnie wyruszy atraż 
ogniowa z taborem pokarnym ze strażnicy do Rynkn, 
gdzie trzy kamienice będą w przypiśzćżalaył ogniu, 
tak środkowym, jako tek zewnętrznym, rozezerzają- 
cym aig dalej w miasto. Po ugeszenin požara, z 
wBzelk.emi mośliwemi sposobami ratnakn, nazykujć 
się straż do defilady z taborem i muzyką „Harmo- 
nii“ m» czele, Po uszykowaniu się nastąpi marsz 
przez główną ulicę Francłaskań:ką i Lwowską i de- 
filada na rynku. Zakończenie o godzinie 1'/, z po- 
łndnia. Po połn nia o godz. 3. a*rzały mośdzierzow© 
ogł.srą rozpoosęcie festynu „Gwiardy* Przemyśskisj 
na zamkn, gdzie urządzoną będzis lo'erja f:ntvwa, 
strzelnica o 5cin tra'a'h, bufety, losowanie fantów 
itp. Podczas festyuu przygrywać będzie „Harmonja” 
um Lwowa najnlabi:ósze utwory muzyczne, Na ža- 
kończenie spslone będą ogni» sztuczne u podróza 
góry samktowej. S»odziawamy się licznysh gobi, tak 
z nablikszij jako tek i d»lszej ckolicy. W razie 
niepsgojy fastyn odł.ż.ny będzia na następną vie: 
dziale, 

Zuleszczyki 24 sierjnia Wislka burza sza: 
lała w tursjiszym powiecie giównie w ukolicy Tiz- 
stego po południa 22 b m Peźniajsza plony jakoto 
hraczki, kuknrndza itp. poniszczone zostaly, ró au'eż 
owsy i jaczuiona na pnin będące. Wino budynków 
zawałonych, bydło pozabijare ln» potopicne, w lasach 
i ogrodach drzewa z knrzeniami powyry wano, przed- 
stawiają smntny widox.. U nas w Zalwzczykach 0- 
ehronka dla małych dzieci rozwija się i właśnie i" 
dochód tejż» rapowiedziana jest zabawa ogrodowa 
na jntro, 

O tej burzy dens:ą do Gaz. Lwow. z yod 
Zołeszszyk Na”ałnica poprza”zota fruzalnym hura: 
ganem siożyła sie 22. b, m. o gsd:imia 4] po pes 
ładnia w Myszkowie. Najstzrsi lndzia vis pomi; taję 
takiaj barzy; Wieher szalał z b jtezną żiłą, zrywał 
dachy, unusił płoty, wywracał z korzeniami drzewa 
owocowy a nawet Wielkie i stare akacja. Na ubzża* 
rze dworskim poxrywał wicher dachy z wołowni i 
szop, unosząc je dość wysoko w powietrze. Zjnaczniej 


szą jedsak szkołę wyrządził grad, który zniszczył 


ploa uprawianego tu tytoniu i pozbawił Viednycie 
włeściaz wszelkiej nadziei zyska. 4 


W arssaawa 26, sierpnia. (Różne wiadomości) 


We wsi Dębe, w gnbernji Radomskiej, dwóch dra" 


bów weszło z pałkami d. 9, b. m. późnym wieczorom 


do mieszkania rząicy, powelili rząłcę i jego żoD8 
pałkami i wynieśli kufer do pcbliskiego lasu, którj 
wyprókni'i, a były w nim pieniądze i k«sztowno 
na półtora tysiąra rubli, Kiedy napad-iesi przyssli 
do przytemności, joź śladu łotrów nie było. 

Poznań 24 sierpnia. Arosstowano tu w sku” 
tek talegr:fiznegh wezwania z Ostrowa Pawła No” 
wiekiego, czeladnika krawieckiego, mającego paszpo” 
nowsjorkski. W Ostrowie Nowicki obiecał pewnej pán“ 
nie tamtejszej, że się z nią ożeni; przy zrewidow** 
nia zaś uwięsionego znaleziono listy, z których oks” 
zało się, że ma jut żone w Ameryce; nadto znalesio” 
no u niego 200 dolarów. 

Weczorajszego zaćmienia księżyca wcale ta Pre” 
wis widać nie było, około godz. 10 bowiem Z% Ś 
rzyło się i przez chmury można było tylko 
dojrzeć zaćmioną tarczę księżyca. 

Wozoraj w kościele św, Marcina pobło 
nym został związek małżeński pomiędzy P ć 
Callierem, prof. gimaaz, w Neu-Miiastor, 6 panną Ju- 
lją Lipczyńską z Rusi. 


gosławio= 


Wiedeń 27. sierpnia. (Kroni£a wieda 
ke miasteczko 
kilkadziesiąt domów SP 
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Paryż 26. sierpnia (Drobiazgi paryskie) 
Paryż urządza w obrębie awoiu komjietny nystóm 
komunikacyj telegraficznych ns sposób ameryksóski ; 
44 posterunki straży sgniowaj połączone “mosting z 
kowzsrami; taw. pawilony pemconicza z najbiik>zami 
posternukami rolisyjnemi; prafektnya polici z w!azie 
nismi 4 prefektarą departamentu Sakaany; trofsttura 
Srkwaay z mercatwymi, z głównym nrzęt*em jo lnt- 
kowym i centralnem bivrem ssopatrrenia wodą. Ka- 
arta urządryenia tej sieci wynicsą 300,000 frack. 

— W Paryżu zamierzają użyć słoniów do robót 
ziemnych przy przyrzłaj wystawie powszechnej, po- 
nieważ eądzą , że tym sposcb»m robota porzłaby ra- 
Żaiej, sniżeli za pomocą kon. Kwsstja to ważna, 
zważywszy, iż obliczcne, śe trzeba będsia wywieźć 
500 miljonów kilogramów ziemi. W tych dniach m»ją 
sią rozpocząć próby. 

— Z powodu uroczystcói odbywających się w 
Antwerpji dla nezczenia 300J:tniej rosznicy urodzin 
Rubensa obliczono, że cbecnia w Balgji, Francji, Au 
staji i Włoszech istnieje 120 rodzin , pochodzących 
ed zaak: mitego artysty i liczących razem 556 owób. 
Więkasa część tych rodwin jest usslxchcona. 

— Adsline Patti margrabina de Caux. nia po- 
przestając na separacji, podała sią do rozwodu ze 
swym wmwężsm. Jeńeli paryski trybunał eywilny prsy- 
zwoli na rozwód, w tskim razie margrabia de Oavx 
wyjdzie nie szczególnie, będzie bowiem musiał zwró: 
ció m='ątok byłej swej żonie. 

Stainbni 16 sierpnia. Księżca Aristarki po- 

stawiła w końcu na swojem i wyjtchała zamiaat do 
Teheszmy. do Knropy. Zos cna doskonale "arków, 
więc nia trudno jej było wyjść zwycłęzko z tej walki. 
Rozpoczęła swą kampanje Cd przeniesienia się z wia: 
suego pałacu do matki, zcstającej pod protekcją an- 
gielską na próg której żsden volicjant iurecki wejćć 
nie może; wezwała adw: ksta Polaka, gdyż wszyscy 
jej znajomi tak ją opuścili, że nie miała kogo wy- 
brać za pośrednika Adwokat ten n'anął w iej imis- 
niu w Porcie i w ministeratwie policji, i jako cbicń 
ca Sądowy zagroził procesem rządowi tureckiamu, — 
„I nie wyp omili pana za drzwi?" pytał go w mojej 
chesności jeden ze znejomych, — „Gdzle tam, przy” 
joli mnie nadzwyczzj grzecznie; zrezn mocno ich to 
zdziwiło, a po chwili namysłu odpowiedzieli: „Niech 
jedzie gdzie chce, byle robie wyjechała, a tymczasem 
damy jej nadzorcę, który do chwili wyjazdn będzie 
jej towarzyszył.* — Na tem vkończyla się pierwsza 
wizyta parłameniarza. Nadzorca ten zaczął mę bar 
dzo nigrie zało zprawować. mięszał s'e do wszyst. 
kiego, a księżna starżyła sig nawet, że preguął ju- 
ryadykcję swoją 1ozcjągnąć do jej sypialnegu pokoju, 
Nereszcia w kilka dui przygotowssia čo podróży były 
uk.ńezone. Odprowadz'mej na statek francnaki, wy- 
liczył urzędnik turecki 40 fnt. st., których, że były 
w papiarach przyjąć nie chciała. Ztąd nowa wojna 
i znieważenie urzędnik» , przaa jakiegoś Frenecnza, 
który odprowadzał kaiężnę na statek. Zalsważony 
urzędnik chciał Francuza aresztowzć, lecz gdy go 
zastraszoro że to piərwezy sekretarz smbas: dy fran- 
cuskiej wyniósł rię spiessnie ze statku. 

4 Narol Firecki umsrł przed paru mie- 
siącami w Paryżu w jednym z tamiejssych szpitałów 
ns chorobę zercową; pochedził on z Pułtuska w Koa- 
grenówce, po współudziale w patujotycznych dsiała- 
niach i walkach w r. 1845 i 1848 wamieszkał stale 
w Paryżu, gdzie nznpałniwszy nauki piastował przez 
20 lat posadę kundnktora min w inżynierji m. Paryża, 
Po wojnie francusko-prnzkiej, gdy we Francji zapa- 
nowałą rnesamanja i sojusz z Moskwą, jak wielu in- 
nych p:lekich emigrantów tak i Firecki oddalony £ 
posady. utrzymywał się z prac U prywatnych intynie- 
rów wzczapłą przyn-szących płacę. Za xdoluą i gor- 
liwą pracę szanowany i lubiony praex swych zwierschni- 
ków Firecki, przes całe emigracyjne życie praywią- 
zany i w wytrwałości niezachwisny syn Polski; hez 
przerwy należał do działeń utrzymujących patrjotyzm, 
wytpwałcść i nadzieję wyswobodzenia ojczyzny. Nadto 
dla spodziewanych użyteczności i usług w Poleca, Fi- 
racki przez ca!y swój pobyt w Paryżu nazęszczał 
gorliwie na wykłady i kursa najznakomitszych fran- 
cnakich ekonomistów, agronomów, ch:mików i mine- 
ralcgów. Nader lisane i wielocenue nanko%e rękcpi 
sima i notaty ze słuchanych kursów uwładene, tudzioż 
zbiory minaralogiczna i zaakomite działa do tych 
prać przywiązane, po Śmierci Fireckiego sprzedał ła 
ścieiel down w którym nieboszczyk mieszkał. Prócz 
udsiała w amigracyjuych i patrjotycenych działaniach 
Firecki odrnaczeł się poczciwcścią i dobrccią serca 
bez granic, dzielił się on z biednymi nadewszystko 
am'przcyjnymi towarzyszami ostatnim. gruszem i o- 
staznim kęsem pozywienia Biedni i nisdoświadczeni 
eKigracyjni towarzysze w sprawach jakie się nada- 
rzały n władz. msgisitratnr w instytucjach i zskłą. 
dach freneuskich rządowych i prywatnych, mieli w) 
Fireckim z*w:z» gocowego tłnmacea, przowudaika i 
obrońcę se swej kieszani koszta i wydatki poniwrą. 
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cego. Ozęstokroć słaśbowami swojawi satroluieniami | jedynie potrzebuje przejść formalności w Izbie „monitory powrócił szczęśliwie dnia 26. sier-|po ludzku. Wiele rabunków i podpalań po- 


kfatygowany lab na zdrowiu cierviąy nia odmawiał | (przyjęto). 
notrzebniącym awych usłag; w. ogólnośsi mial on so Załatwiono dalej sprawę szkół rękodzielni- 
bie za obowiązek biednym i nieszczęśliwym z wagal- czych i budżet szkolny. Od godziny "SĘ O „skile to, 
ką jaką mógł pomorą pospiezzać nap KŁ czyła się do końca posiedzenia, rozprawa nad po- 
Fr. Zaniewski emigrsut z” 18311 1848  |qatkiem psim we Lwowie. Strawiono nad tem 
(w) Słowiańskie towarzystwo do- |qyje godziny. 
Wa wat A O koda l, Oder Dzienniki węgierskie bardzo snrowo ganią 
iw, Wacha « goa: + |hr. Andrassego za przystąpienie do protestu 
Źuiejszym stanie wysnań w Czechach.“ Rozdziały . ss Je 
j iaca: i A : rzeciwko Tnrcji w spr rannych. Naplo na- 
mają być następuiące: 1) Papiestws, rz rmska kerja, A N to ar Eh 3 a adna LT 5 HET 
Jeznici; 2) hist ryczne znaczenia Husa i jego rucha; | 3, zapomni tego mizernego (po niemiecku klä- 


8) dzisiejszy protestantyzm; 4) ruch snty-rzymsko È E p , 
kztolicki ; 5) prawosławny kościół grecko katoliski glich) postępku: KeleteNepennwata polity kę 


w Czechach i Morawji, gdy jeszcze był narodowym. 
Niech nam panowie historycy moskiewsty powiejzą 
kiedy to Czesi byli prawosławnymi; wszak wiadomo, 
że Czem! rrzyjęli chrześcieńitwo od rzymuko katolie 
kich Niemców a j św, Cyryli i Metody nie byli 
nigdy prawozławnymi i uznawali zwierzchnictwo bi 
skupa rzymskiego, 
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Sprawy gospodarcze i handlowe. 


Ogłoszenie, Z udzielonej w roku bieżącym sub- 
wencji rządowej na chów bydła w kwocia 6000 zł., po- 
:tanowił komitet c. k. Towarzystwa. gospodarskiego ga- 
licyjskiegu przeznaczyć: a) 2000 zł. na zasilenie krwi w 
oborach właścicieli większych, bydłem czystej krwi — 
zaś: b) 3000 rł. na najem buhajów, dla użytku właści- 
cieli mniejszych. Kwotę pierwszą użyć zamierza komitet, 
podobnież jak w roku zeszłym, na zakupno i odprzedaż 
rozpłodników czystej krwi ras żądanych, z opuszczeniem 
40%, — pod następnjącemi warunkami: 1) Tylko wła- 
ściciele obór zawodowych, prowadzących czystą krew lub 
systematyczne od czterech pokoleń krzyżowanie —a która 
to okoliczność ze strony dotyczącego oddziału przy na- 
desłaniu zgłoszenia stwierdzoug być ma — mogą się 
ubiegać o kupno rozpłodników po cenie zniżonej. 2) Zgło- 
szsnia — wraz z kaucją po 100 zł. od sztuki — uade- 
słane być mają najdalej do dnia 20. września b. r. 
franco do podpisanego komitetu — i zawierać we- 
wnątrz : a) oznaczenie ragy, b) oznaczenie ilości sztuk, 
c) znaczenie wieku. 3) Zgłoszenia bez kaucji nie będą 
uwzględnione; jak również kaucja, którejby właściciel 
od kupna odstąpił, nie zostąnie zwróconą  - lecz prze- 
pada na rzecz funduszu subwejcyjaego, 4) Zakupione 
bydło odebrane być ma za złożeniem respiy nalożytości 
dnia 26. września b. r. najdalej — A między vama- 
wiającymi tęż samą rasę, los vznaczy (w obecności ko- 
misji) przypadającg dla każdego sztukę. 5) Każdy na. 
bywca obowiąże się deklaracją własnoręczną do zatrzy- 
mania nabytej sztuki w celach chowu przez dwa lata 
przynajmniej — a niedotrzymujący tego warunku, traci 
na zawsze prawo do korzystania z tego dobrodziejstwa. 
Wreszcie: 6) Członkom — płaczącym 15 zł, wkładki ro- 
cznej do Towarzystwa i niczalegającym z opłatą — przy- 
właża nadto opust 5%/, dalszych, Do wiadomości przytem 
podaje komitet: że zakupno uskuteczni B ę w tym roku 
mie za granicą, ale podczas wystawy krajowej we Lwo- 
wie, z okazów najcelniejszych — tudeież, ze w skutek 
wyraźnego zastrzeżsnia ministerstwa, ZaKUpywAaLe będę 
wyłącznie rozpłodniki płci męskiaj. Co do kwoty drugiej, 
przeznaczonej na najem, a względnie na subwencjono- 
wanie buhujow kwotami po 50 zł. dla nżytku włościan — 
za który tu kwotę obowiązyny jeat właściciel odiatować 
50 krów włościanskich i prowadzić, a nattępnie przedły- 
żyć komitetowi, za pośrednictwem / odnośnego oddziału, 
dowładuy rejestr skoku — to z takowej utrzymane być 
Iuają przedewszystkiem utworzone w roku zeszłym sta- 
cje, o ile zobowiązaniom swoim zadość uczyniły i jako 
takie przez oduoóne oddziały do zatrzymania polecone 
zoataną, — pozostała zaś reszta (0 ile zapas starczy) użyty 
ma bys na utworzenie nowych stącyj 

Z komitetu c. k. galic. Towarzystwa gospodarski sgo. 

Lwów, d. 20. sierpnia 1877. 

Wiceprezes: Dawid Abrahamowicz, 
Sekretarz Towarz Józef Greliński. 


przypuści, że Andrassy za ideał przyszłości Au- 
strji uważa typ słowiański. Kozlemeny powiada: 
Andrassy jest jedynym, który sobie coś podo- 
bnego mógł pozwolić, Teraz jednak przepełnia 
się już kielich goryczy. Nawet półurzędowy 
Hon wyraża swoje ubolewanie i naganę z powo: 
du tego kroku. 


liorany „DzienikaPlskiągo 


Wiedeń 27. sierpnia. Z Bukaresztu 
donoszą do „Polit. Corr,“ Z głównej kwa- 
tery moskiewskiej donoszą dn. 26. sierpnia 
wieczór: Wąwóz Szypka znajduje się zu- 
pełnie w posiadaniu naszem. Komunikacja 
z Gabrową nienaruszona. 

Loris Melikow donosi, iż Muktar pasza 
uderzywszy na jego wojska z wielkiemi 
stratami został odparty. 

Wielki turecki pancernik został przez 
moskiewski parowiec Konstantyn torpedem 
wysadzony w powietrze. 

Stambuł 27. sierpnia. Jeneralny gu- 


tutejszej rady wojennej, został zamianowany 


Vefik pasza mianowany gubernatorem Adrja- 
nopola. Sułtan posłał Muktarowi paszy gra- 
tulację zwycięztwa pod Gedikler. 
Stambuł 27. sierpnia (w południe.) 
Aż do tej chwili nie ogłoszono jeszcze u- 
rzędowej wiadomości o zdobyciu przesmyku 


do zawijania po zachodzie słońca do zatoki 
Prewezy. 


łożono z powodu obustronnego zmęczenia. 


letynu „urzędowego moskiewskiego o bitwie 
sobotniej nie ma dotąd. 
Petersburg 26. sierpnia (10ta go- 


dzina wieczór). Doniesienie ' nieurzędowe. 
Wojska moskiewskie mnie opuściły żadnej 


zasadne 


e Ostatnie wiadomości. 
„| SEJM ina byc w sobotę zamknięty, jeżeli nie! 
plelwej ź powodu adresu. Jak się A aj 
t1 posiowie-polscy, którzy są. czionkanu delega- 
cyj wspolnych , wzięli wczoraj pod rozwagę kWe- 
Sija przysziego przyśwolenia wadźżetą wspólnego 
i całego Stanowiska, jakie im wypadnie zając 
w sprawach zagranicznych. | 
Na dzisiejszem posiedzeniu Sejmu wpłynęły 
petycje w sprawie adresowej ou Drohobycza, 
Gorlic i iunyca miejscowosci. Dr. Goldman n, 
na którego ręce złożoną została petycja z Gor- 1 Biu: 
lic, postawił Wniosek, aby Laba uznaia sprawę |urzędowy.) Nasz jacht Ziwadja. spalił jedną 
tę aa zaiatwioną, ponieważ ychwałę adrest już | barkę turecką, wysajziwszy  pierwej jej 
uważac” należy jako fakt dokonany, który |osadę na ląd, i ścigagy przez dwa tureckie 


smyku Szypki. 


Nasze wojska trzymają się w swem sta- 
nowisku. 
Petersburg 27. sierpnia, (Biuletyn 


_ 4 nna NWN NK „A M W m „M M „= 


Andrassego tylko wtedy zrozumiałą, jeżeli się 


bernator Tripolidy, Mustafa pasza, członek 


tymczasowym ministrem wojny w miejsce 
Mehmed-Damada paszy, który pozostaje na- 
czelmkiem artylerji. Prezydent Izby Achmet 


T; flis 27. sierpnia. Usiłowania Tur- 
ków, by z dwóch -stron oskrzydlić naszą! umieszcza obszerniejsze sprawozdanie swego 
armję, nie powiodły się. Turcy fortyfikują | korespondenta wojennego o walkach w wą- 
zdobyte pozycje. Rozstrzygającą bitwę od-| wozie Szypka. Z początku wąwoz bronio- 


Wojska moskiewskie powróciły pod Kuruk- 
dara. (Jest to telegram Coresp. Havas. Biu- 


ipnia do Sebastopola. 
jenny, Konstantin, wysadził w powietrze 
i tureckiego monitora pod Suchum . Kaleh, 
'poczem wszczęła się walka między: naszemi 
a tureckiemi kutterami. Pomimo b>mbar- 
dowania z wybrzeża i z monitoru, nikogo 
nie zabito. (O tej walce donosił wczoraj 
telegram turecki, dodając, że trzy statki 
; moskiewskie zostały zatopione. Red.) 
Belgrad 27. sierpnia. Wczoraj pod 
przewodnictwem księcia Milana odbyta ra- 
da ministrów postanowiła współdziałanie 
armji serbskiej z moskiewską w Bułgarji. 
ównocześnie nastąpił rozdział komend kor- 
pusów między Horwatowiczem, Nikoliczem, 
Leszianinem, Alimpiczem, Proticzem i Wlaj- 
kowiczem. Przebywająca w Belgradzie de- 
putacja serbskich powstańców rokuje z mi- 
nistrem wojny o tworzenie serbskich od- 
działów ochotniczych pod serbskimi ofice- 
rami 1 wysyłanie tych oddziałów do obozu 
powstańców bośniackich, i o objęcie na- 
czeliego dowództwa wszystkich bośniackich 
oddziałów powstańczych przez Serbję. Serb- 
ski rząd mało okazuje skłonności do przy- 
jęcia tych propozycyj. Rada ministrów u- 
chwaliła wziąć inicjatywę w pojednaniu się 
wszystkich stronnictw jeśli uda się utworze- 
nie koalicyjnego ministerstwa. Przed wy- 
powiedzeniem wojny ma być zwołana nad- 
zwyczajna skupczyna. Książę Zeszew z głó- 
wnej kwatery moskiewskiej, konferuje z mi- 
nistrem wojny i z Risticzem. 


Londynu 28. sierpnia. Layard do- 
nosi ze Stambułu: W. wezyr wydał roz- 
kaz, aby postanowienia gene wskiej konwen- 
cji były przetłumaczone na język turecki i 
„rozdane wojskom, aby zapobiedz ponownym 
wszy ich. Poczyniono również za- 
| rządzenia, aby przeszkodzić dalszym wy- 
| orap Czerkiesów i innych żołnierzy nie- 
regularnych. 
| Reuter Ofice donosi z Erzerumu d. 26. 
„bm.: Do Aleksandropola przychodzą cią- 


Í 


Szypki. Wydano zakaz okrętom. wszelkim gle nowe posiłki. Do Eriwanu przybyło 
12.000 ludzi i 48 dział dla wzmocnienia |* 


korpusu Tergukasowa. 


Londyn 27. sierpnia. Daily News 


ny był tylko przez 3000 żołnierzy; teraz 
j broni przesmyku 13.000. Turków zaś ma 
być 50.000. We czwariek uważano wąwo- 
zy już za stracony dla Moskwy, ale posiłki 
przybyły w czas i wypędzono w piątek 
Turków ze zdobytych pozycyj. Jenerał Dra- 
gomirów ranny. Korespondent wracając 
konno do Górni Studen, spotkał liczną mo- 


pozycji w przesmyku Szypki. Tureckie do-; skiewską piechotę, spieszącą ku przesmyko- 
niesienia o zdobyciu kilku obwarowań wj Wi. 
przesmyku Szybki przez Turków, są bez- 


Posiłki te zdawały się mu dostateczne 
do zabezpieczenia wąwozu.: Dnia 26, sier- 
| pnia walkę wznowiono i jen. Radecki utrzy- 


Petersburg 27. sierpnia. Z głównej (mał się na swem stanowisku. Wąwoz bę-, 
kwatery: Gorni Studen 26. sierpnia donosi | dzie można uważać za ocaiony jeśli Sulej- | 
telegram: Wczoraj (25. sierpnia) trzymały; mann nie będzie mógł jednej kolumny 
się wojska nasze ua swej pozycji w prze-|Swych wojsk przeprawić przez inuy wąwóz. 
Strata nasza wynosiła: 30] 
uficerów, 400 żołnierzy zabitych lub ran-| pułkownika Wellesleya do lorda Derby o- 
nych. Walka trwała od 9iej godz. rano do| piewa, i 
10tej godz. wieczór. W nocy ponowilr Turcy ; seowościach, 
walkę świeżemi wojskami. Rozpaczliwa walka ' moskiewskich okrucieństw, ale wielu_wiary- 
trwa dotąd tj. do południa dnia dzisiejszego. 


Londyn 27. sierpnia. Sprawozdanie 


iż Wellesley sam nie był w miej- 
które miały być widownią 


| godnych Moskali i Anglików, obecnych pod- 
czas potyczek, konstatuje, że nie widzieli 
nigdy żadnego aktu okrucieństwa, Welle- 
sley jest przekonany, iż podnoszone prze- 


NE 
„Sl 


Świadczają, iż Moskale z jeńcami postępują 


Parowiec nasz wo-, pełnili Bułgarzy. 


| kowski z Tołstego, 


` 


Korfa 27. sierpnia. Cesarzewicz ar- 
cyksiążę Rudolf przybył tutaj. Królestwo _ 
greccy udali się do Tenos. Król Jerzy ma 
wkrótce wyjechać na przegląd wojsk na 
granicy. 

Paryż 28. sierpnia. Gambetta otrzy- 
mał zawezwanie przed sąd poprawczy w 
Lille. 


Telegramy zbożowe z dnia 27. sierpnia. 


Wiedeń: okowita pr. 10.000 liter-percent zł. 31-75; 
Budapeszt: pszenica (75 kilogr.) na wiosnę zł. 1090; 
Berlin: Pszenica Żółta na sierpień 235350, żyto 
loco —'—, okowita 5360; Szczecin: pszenica na 
sierpień-wrześ., —'—, rzepak na jesień 333:—; Paryż; 
mąka 159 kilo 69:25. 


wiedeń, 28. sierpnia, 10 godz. 50 min. 


Akcje Kredytowe . 185'80 Akcje kolei Kar.-Lud. 244:50 
»  Anglo-Austr. 84'— A 3 udn. —— 
Unionsvank —— Banku Fr. Austr. |—— 


—— 20-frankówka . 
Usposobienie : stałe. 


Veroinsbank $ 9-624/ą 


Telegrafowane kursa wiedeńskie. 


Wiedeń, 27. sierpnia, 2 godz. 50 m, 
Losy kredytowe . . 16275 Ung. Staata.Obl. 1877 6520 


Akcje Węgier. Kred. 18025 Galic. Indemnizacja 8475 
„  Ang.-Austr. B. 83:50 1864 Losy . . . . 135*— 
n  Unionsbank 59-— Siedmiogr. kolej . 95:75 
n»n kolej Kar.-Lud. 244—  Verkehrsbank . 92" 

F) „ Północn. 183'-— Tureckie Losy 15:— 
ri n Połudn. 69— Węg.-Gal. kolej . 80:— 
e » Alfólds. 113-— Baubank-Actien . —— 
„ n Eiżbiety 17575 Staatsbahn . 260-50 
k n Lw.. Czer. 12150 Bankverein . o 65— 
A „ Weg. Pół 109:50 Węgierskie Losy. 75: = 
z n Rudolfa. 111-— Reichsmark. . . . 5906 
r „ Albrechta —— Rossyjskie banknoty 1:24 
Usposobienie : osłabione. 
Wiedeń, 27. rerpnia. 

Jed. diug pań. w bank 6380 Londyn . 120:— 
TAS w sreb. 66:85 Brebro . . . 105 — 

Renta w złocie . . 7490 20-framkówka . 9-62 

Losy pożycz. z r. 1860 112'25 Dukat ces. men. . . 57. 

Akcje banku narod. 831'— 100 marek niemiec.  59— 

Akcje banku kredyt. 18710 

Berlin. 

Rosyjskie noty ban 211:50 Staatsbahn . . . —-— 

Akcje kredytowe. . 306-— Kolei Rumuńskiej . 15— 

Lombardy . . . „11750 Austrjackie banknoty 169'25 

Galicyjskie , . Uspos. — 


„ 108:— 
Paryż, 3%, renty 71:02 Lombardy 150— 


Peciągi kolejowe 
Odchodzą ze Lwowa: do Krakowa : 


e 


pół (p. 
osob.) ; o zo. 4 s pj 


m. 
miga.) ; s glównagć dwótca O godz. 6 r! 
og h =. 87 ied M e A csob.) ; il w. 

ładnie (pociąg mięsz.) 


gys. 10 m. 35 
Caerniowiec : 


wołoczysk (za dworzec 
rano (p. osob.) ; o godz, 8 m, 8 
dworzec iwonski główny: o g. 10 m. 
.); o godz. 8 m, raso (p. osho J; 

43 po pcfudniu (p. migsznary. 
rozkładu jazdy 


Przyjechali do Lwowa dnia 28. sierpnia. 
Hotel Żorża. H. Dzierzbicki z Drezna, O. Sala 
z Wysocka, K. Szeliski z Chodaczkowa, M. Rulikowska 
z Polski, F. Lange z Drezna. 
Hotel Europejski. Hr. Salm z Monasterzysk, 
A. Grittner z Pragi, A. S hmidt z Gródka, A. Swora- 
J. Semler i A. Fehervary z Wiednia. 
Hotel Langa. Hr. Grarenits z Budapesztn. 
Hotel Angielski. M, Kratochwil z Królestwa, 


'J. Maniewski z Czestuik, W. Milewski z Kołomyi, B, 
| Rozwadowski z Maydanu, A. Udrycki z Mosta, W. Śli- 


| 
Pierników własnego wyrobu 


Moskwie obwinienia są zmyśłone. I. 
sprawozdawcy angielskich dzienników po-' 


wiński z Bereźnik, St, Burzyński z Drezna, J. Zieliński 
z Botuszan. 


Największy wybór 


polcea 


Cukiernia MULLERA. 


Biura 
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Sabra za 100 zł. . «|106 50 Połuduiowej . Bank, państw, Niemieal = T {i tygodni s 30 —? t : Peg PZ ; y Bäckergasse; w Wiedniu u J. Weissa apt. 
br. za 100 z? s SE) 4,00% 100 miea, I Viakonik wrar z przepisem uływania|*tnemi warunkami pozostać przy hipotece. | p ga p 
Eapony wasrebr, za IU" z4./106 » Galicyjskiej . . , za marek. , | 5920 7 m. K ndencja wprost Bliższe porozumienie się listownie lnb| [U chlanben i a J. Herbabny apt, 
i ia. zer 3 ubel pap. 59 10 e Lwo ż xir., wa. Korespo Ja wprost ma przy-| |... ; 20| Garmherrigkeit*, Kais 
Wiedeń, 25. sierpn » Czerniowisckiej . , R Pap 125| 125 we Lwowic, awii tub! sal pobraniem osobiście z podpisanym pełnomocnikiem rrigkeit*, Kaiserstrasse Nr. 90, or: 
zjedn.długpańst bank | 6390| gz75| e Albrechta . , . . plac Halicki 1, 15, w gmachu Banku fi Yaw em Ẹ D Rpesto- lo nabycia prawie w każdej aptece 
srobr.| 67 p węg. północ.-wsoh. . 1254 Hipotecznego 12—0 ||em, pod © eo r. Sehwaiger w|1309 8—3 Karol Berchard, |;rowincji.— Na żądanie listy i świadaetw. 
EER za 100 pap. 8 10 = ke RR 200 zł. sr,|L10 75 ań . Wieclnia VII. Schottenfeldgasue, Nr. 60. c. k. notarjusz w Szozercu, | ysałam franke, 1011 55 -^ 
Oblig. iad. Niż. Austr.|10% — s „ Finmańskiej . Warszawa, 25. sierp. dl 
n „= óżóskia .| -— e  Koszycko-Bogumii. . = 
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s d siedmi 7425 s ad półnoę, zach GR F 11250 KARO .| 9705 
ig.poź.kol.300fr.120zł.| 99 — | 9850 Beż raneiszka-Józefa .|13350/13250| » kupon | —- i 
A Danku anglo-austrjac.. .| 8425 g ; i ; j 
Tasty zastawne. Zakła d g Ja Ę likwidacyjne . .| 8490 =" 
f u kredyt. węgier. ./179 25 n n AE , 
ak o a listy .| 98 — A 75 | Banku ma |—— Kolej wątande koto BE. poleca handel 
00 +0 Ula —| » gaio. dla handlu olej w W ga. ~ -- 
+ +, «| 8650 bydąoa. | === a- z 
gl Tann raa male E070] S50 [a Ham wakome — | 70— pa pora pea iai] == | Z C. a WGDOGW ECHX EEG 
. kred miej. 6*,w15L| 88 — SWE” „ 0 =—| == we Lwowie, przy ulicy Czarnieckiego pod 1. 2. 
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4 DZIENNIK POLSKL 


Szczotki do włosów i sukień, Szczoteczki do zębów | Płaszcze nieprzemakalne, Kalosze rosyjskie, Znany z taniości i doborowego towaru 


s z 
i do paznogci, Grzebienie do czesania, za włosy ido | Ceratę amerykańską do pokrycia mebli i na 
HAFTY zaczele | sKOŃCZNE loków, Albumy, Portmonetki, Tytanierki, Rzemienie | stoły, Ceratkę żółtą woskową, Płótno gutapęr- MAGAZYN DAMSKI 
í 


do plejdów, Lusterka, Kasetki na rękawiczki, Karty | chowe na prześcieradełka dla dzieci, Piłki, Balony K AMIL A STRZYZOWSKIEGO 
na suknie i kanwie do grania, Marki preferansowe. Stróny do skrzypów | do wydymania, Podwiązki, Szelki itp., Gorsety pa- 
ww anzaj wwieęlła uzy m Ww y RODCZE- i gitar, Guziki liberyjne, Gslony i Rękawiczki. ryskie od zł. 1:30—5, Parasole od zł. 1-:20—10. przy ulicy Halickiej pod l, 4, we Lwowie. 
1210 16—0 (5) DĘ Laskawe zamiejscowe zamówienia wykonują się jak najspieszniej i najakuratniej. TTE 


A IZBA RODZIC UE | Vy PRA RANGER pc "R AERANANA 
-- 5 PROSZEK 


) 
do desinfekcjił 

dl „ W. Tano i 
KZI cy LODER & LEDDLOFE Natęgniw 3 


PAT „Pius: w Berlinie, 
w kościele 00. Dominikanów $ jako najlepszy środek do desiufekcji 
f 


2o «lil tam m 1 = l 
-©©0©©© 2E>OCO-©©><>) DPOPOVE© LOC VDA 
3 Wielkie zwycięstwo nauki! Q 
0 Udało się nakoniec niewyleczalne dotąd choroby ; ; 
© Epilepsję — padaczkę — kurcze 
za pomocą wszechstronnie skutecznego, zgodnego z naturą leczniczego 
(m) traktowania radykalnie na całe życia wyleczać. 
.  Wszysey powyższych cierpień doznający, mogą = największem raufa- 
niem przy podaniu wickn swego i czasu trwaniu choroby, zgłaszać się 


pisemnie do 
C. ww, elle 


Berlin, Oranienstra*se 33. 
©r€> > C> ZCP QD 


Ghoroby srólityczne! 


czyli weneryczne, tak świeżo powstałe 
jako też zaniedbane lub źle wyleczoBe, 
wszelkie inna tym podobne słabości, 
zgubne skutki samogwałtu n. p- 
osłabienie nerwowe, upływ nasienia, 
impotencję, początki suchot itd. lecz, 
na podstawie ścisłych badań i licznyc 
doświadczeń podług najpewniejszej w 
żadnym kierunku nieszkodliwej meto- 
dy, gruntownie i pod najściślejszą dy- 
skrecją, specjalista chorób syfility- 
cznych i skórnych, praktyczny lekarz 
medycyny, chirurgii i aknazerji 


Jan Kurpiel, 


przy ulicy Sobieskiego nr. 12 w domu 
p. Bałutowskiego we Lwowie, ordynuje 
od 9. do 12. przed i od 2. do 5. po 
P 


Środek czyszczący, bardzo 
łatwy do zażycia, a niezawo= 
Ą dnej. skuteczności, przeciw 
©gzatwardzeniu, żółci, za- 
muleniom i boleściom żo- 
SAR RWOŃECOS (2 A żądza, it.d. 
4 iraak! pudełko ze 100 pereł złożone, ‘ją pudcika i Śr. M a. 
W PARYŻU RUR DE BRINE, 84. 

Dostać można we LWOWIH, w spłecep. Mikoiascha ; w WARSZAWIE, 
w akłudach materjaiów piłę p. Mrożowskiego; w KRAKOWIE, 
w aptokach pp. Trauczyńskiego i Redyka. 


ŚAŁOBNE NABOŻEŃSTWO ec EO ra 


dowe uznany, do nabycia z przepisem 
za duszę $ p. po 80 cent. w. A. 


użycia w skrzynkach po 3 kilogramy 
Kamilji Kóstlich, 3 aptece pod „ Węgierską, Koroną“ 
7 


m 1223 11—0 
== QDococoooco O©>> 


Uczniowie W Tarnopolu | ammm 
jest dom murowa- 


szkół gimnazjalnych lub real-|4 HS Pa dra yt: f Dnia L. września 1877 przedostatnie ciągnienie wygranych 
nych mogą mieć umieszezeuiejpokot, oprócz a dos © psa 
t wikt, oraz dozor troskliwy. o, rodem z, wolnej ręki 

Ul. Chorążczyzna 1 22. 185922] (qO sprzedania. 


aeaaaee, Bliższej wiadomcści udzieli p. Józef 
DOC 0O S 0O00 SOOO 


Greies pocztowy oficjał pocztowy w Tar- 
0 paręset 


uopolu na Pańskiej ulicy w byłej kamie- 
kroków od „Wystawy przemysłowo- 


Q|nicy p. Wszelaczyń:kiego. 1384 1 —3) 
roln'czej* są do wyntsjęcia na Czas 


J. PFIEPESA 
107 wo Lwowie. 16—0 
7 la e a A Mów 
Lwów d. 258. sierpnia 1877. 


NE FF SP Z e D ai 
Ferdynand Kóstlich. Młodzież 


PO OEP J 1 - ww PB WEISE T "WNĘK r . . 
CC Ti A uczęszczając do szkół niższych i wyższych 


Nit 3 ci lub chcąca pozostać stale w zakładzie 
ją INY Į arst podpisanej, znajdzie pomięszczenie w pen- 
A : sjonacie zostającym pod kierunkiem zna- 

w Kosowie uezo i zdolaego pedagoga. Repetycje i 
poszukuje rutynowanego koncypiem-|troskliwą opiekę rodzicielską zapewnia się 


ta, prawnika. Kandydaci, którzy wykażą| Na żądacie program posyła się franco 
się także praktyką adwokacką lub sądo ZANE rytów Frosbt kl 


na które krewnych, przyjaciół i zna- 
jomych uprzejmie zap=sszam. 


ces. król. austrjackie 


Losy państwowe z r. 1839., 


jin bezwarunkowe mis byt wyciągnięte z Wygrani. 
h cały los państwowy r r. 1839 złr. 900J1 cały z wyjąt. najmn. wygr. złr. w 


oiudnin 1109 14—0 

Zamiejscowym, którym na prze- 

i prowadzeniu kuracji w ścisłej dyskrecji 

w małych miastach i wsiach prawia 

. niemożebnej), zależyć powinno, udzielą 

rady listownie i wyseła lekarstwa w 

ten sposób, iż adresat najmniejszemu 
podejrzeniu uledz nie może. 


I O IRA 


1 piątka . . . . . 175/1 piątka pr’ 
1 połowa tej ostatniej 90/1 połowa tej ostatniej . . 48'— 
gl ówiartka . „ARJ 46|1 ćwiartka . . . . . . 


3 


s.e. au u 


wą, otrzymują pierwszeństwo. 1386 1-3 i Sery arr ANECT KE = krk] ; 
SZ oraw | Biruty Łukaszewiczowej ję | koje : przedpokoje wax z Ć dórud gier i 1a Lada | uane 7 Toll aea EEA SP EA 
z para EA r. we Lwowie, 1 Kopernika, nr. 10 + M. Schalit 0 dami 9 GAY aade i La Ciągnienie wygranych 4. września. PS 
w Instytucie wyższym naukowym ;|; zegarmistrz S cji Pianka Polsk «* ACE e 7 ogólną TE a a A oam zmliipaźy str. 


we LWOWIE, 


przy ulicy Krakowskiej, 0Q000 30OQ0Q0 *00G00 
w domu daw. Gótza 1. 14. 


Po mabytej wielostronej praktyce w Rządca dóbr 


główniejszych pracowniach zegar mi-|ukończony Agronom i Weterynarz, 
strzowskich we Wiedniu i ws Lwo-|mogący się wykazać najchlubniejszemi 
wie, poleca swój znacznie zaopatrzonyjawiadectwami z akademji i praktyki kıl- 
skład zegarów i zegarków kieszonko wych|kunastoletniej w swym zawodzie od zna 
z najsłynniejszych fabryk, przyjmuje orazjnych w krajn osobistości, poszukuje od 


| | > 
wazelkie zamówienia i reparację z pro-|15. września b r. umieszczenia Zgłosze- ANNY ŚNOTNY W: ) 
włosom naturaiay kolor, aie także || "inci, które jak najdokładniej wykonyws|siś przyjmuje biuro komisowe Wgo'pana rza | 


wzmacnia takowe i czyści głowę z ood całoroczną pwaransją. 1037 24 - (|Longforta w Tarnowie, 1351 8-8] ulica Sykstuska L 17 (obok poczty) 

Tabet C Dott mana w gie || „A a ZWRDYC | RONONSNNIE way 

ka E a 4 dyH w gó A BĘ | mg. à | ze swego rzeteluezo postępowania tak 
y Je w apiec | 28 zaw iacd omienie ? Ko w kraju jak i za granicą zaszczytnie zna- 


PRAGA DY ROWIE "1223 4-05 ny, połeca Szauownej P. T. Publiczności ŚSkł d k R sza a zg 
f , < ye try Łó? *Skład c. k. uprz. Rafinerji spirytusu 
Do wszystkich oszczędnych gospodyń! wj P Ji spiryt 
Nestępujące całkiem praktyczne -w każdem Jag” gospodarsiwie Tm 


fortepianów i pian'n, fabryki rumu, likierów i octu 5% 
prawie miezbędne przedmioty, która tylko dopóki zapas istnieje, po 


od pierwszorzędnych fabrykautów, jak 
rzeczywiście nigdy jeszcze niebywałej niekiej cenie 


Pojedyńcze police szczęścia z niezamkniętych jeszcze grup lasów 
z 8 do 20 wyciągniętemi serjnmi po 10 złr. i 20 złr. miesięcznej wpłaty czę” 
ńciowej, w co wliczane są i najiamiejsze wygrame, jest jeszcze tylko 
bardzo mało w zapasie. Życie ludzkie upłynie nim się wydarzy możność 
wzięcia udziału w z kończeniu avstrjackiej pożyczki loteryjnej, upraszamy zatem j 
o nadsyłanie jak najorędzej sznnowych zamówień. 1103 34—0 
Promesy Główna. wygrana 200.000 złr. 
z roku 186 4. Ciągnienie 1 września! Zir. 3-50 i stempel. 


NYITRAI & COMP., Wien, Karntnerstrasse 16, eisernes Hang. 


We Lwowie u Nózofa Frieda. kupca, ulicz Krakowska. 


żeńskim | Ti 
Walentyny z Trojanowskch $ c AMPHO za 


HOROSZKIEWICZOWEJ. `| balsam ten usuwa głuchotę każdą, 


która nie jest od uro zenia, jsko też 

strzykanie, szum i ciecz nieprzyje- 

mug, wypływającą z ucha, Flak. 75 ct, 
Capicator Venerae, 


niezawodny środek przeciw siwym 
włosom, nietylko przywraca siwym 


GŁÓWNY SKŁAD 


Egzamin wstępny i zapisy odbywać się 3 
będą w dniach 28., 29., 30 131. b. m £ 
w godzinach od 9. do 3. i od 5. do7, 
przy ulicy Sykstuskiej pod l. 8. na 
l. piętrze. 130 4—63 


w. 104 TĘ YW 17 
nA | 

A200 MA TO(ZIGÓW 

A a 
Nauczycielka muzyki przyjmcje 
na stancję panienki uczęszczające do szkół 
lub konwiktów i wychowuje takowe z ro- 

dzicieleką troskliwc ścią. 

Bliższa wiadomość ulica Krak wska 
L 20 III. piętro. 1371 1—3 


-4 
Ś 


Mealńość 


murowana, składająca się z dwóch bu 


Ehrbara, Bósendorfera, Śchweighof"ra 


: ; aggy |dyuków mieszkalnych o 3 pokojach 1 2 
= À G kuchnie, stajni i szopy — jeden morg 


N = 
1 wielu ianyoh z Wipdnin; Pasza z Dre- 2 
| ogrodu owocowego i warzywnego, ¥ yra : - A zna; Neumajera z Berlins, które po ce- 
= À Winniczkach obok Lofówiy hal do ZB" B mika. seo EE oka me nach fabrycznych = 10-letmtą gwa-|) j 
R ‘brem miejscu położona, jest z wolnej sprzedają się, a nawet na prowincję za gotówkę lub za pobrauiem pocztowem ||rancją i opuszczeniem rabatu od cenj$ 
5 %|ręki do sprzedania. — Bliższa wia- szybko i sumiennie wysyłają się, a mianowicie: fabrycznych sprzedaję, jak najtaniej wy* ws Lwowie, przy ulicy Kopernika nr lw podwórza, 


1 kompletny garnitur do pisania z pra- | 1 bardzo piękna damska ręczna torebka |jpożyczam i stare w zamian przyjmuję 
wdziwego wiedeńskiego bronzu, skła- z lańcuszkiem bronzowym, patento- 
dający się z bea przyr”ądu do wanym zamkiem. 

pisania, trzonka do piór, popiełniczki 

lichrarzyka i przyrządu da ognia. | 6 łyżek stołowych c. k. patentem. 


kä |lomość pod adresą J. W. w Winniczkach 
= |udzieleną zostaja. 1364 2—3 


zł. 107 
zł. 1 40 
1-10 


al. 


zł. 110 


OOOD MEI 


Już l. wrzeňšnia 1877 


Uniżona 1353 3—15$ Najtańsze źródło do nabycia tych artykułów. 
Anna Smutny. Kovus s : sid 


wraz z krystałowym kieliszkiem i flaszką, wszystko artystycznie rzeźbionemi 
kwiatami i arabeskami ozdobione 

Serwis ten, pyszny podarunek w całem znaczenia tego wyrazu, 
sam przez Bię prze lstawia już wysoką wartość. 


WAAREN-AUSVERKAUF in WIEN. 
A dres ° Btndt, Gisellastraaae 1. : 


NB. Szenowni czytelnicy tego inserału upraszani są we własnym inte- 
resie zamówienia czynić jak najprędzej, ponieważ ta okolicznościowe 
sprzedaż trwać będzie tylko bardzo krótki czas. 1266 5-6 


dwie sztuki z różnych seryj „ 13 
pięć sztuk z r<żnych B"ryj . „30 
zalecamy nasze 
police wygranych , 

z 8 do 18 ; 
wyciągniętemi serjami 
tylko po 10 złr. miesięcznej wpłaty 

częściowej. 


56 deksgr. ózyli 


Kongo oesaraka 


C.k. uprz. gal. kolej Æ% Karola-Ludwika. 


\ L. 1866 ex 1877. 1885 1—3 


OBWIESZCZENIE. 


Melange de Moscou 


Molange femilijaa . 
Melauge Imperial , 


„© 
. B 5 
= SIO „B 
o ` 
E 2 S 
A | A - & —_— LG 
my 8, A = S ||| 
) So 2 i z a = - , it: ; 1 pięknie szlifowany kufel na plwo ulu- 
ba] EE 3, p | agnienie wygranych || se sezonon gy | pity atwo sie JL l 
g Z S : : s najnow. fasonn, 1 pary odpowiednich reana s paść "r .QK | 
e- = SELE z wyciągniętych seryj tejża kulczyków (boutone), krzyżyka | 1 piękny kosz na naczynie z emaliow. — in Ś a męzkie szirtingowe z przodami gładk. . . . . . . . po zł 195 i 2 66 
1 = |. e BE e- Ą e m fowom ii obłożonego, 1 pary mstalowego drutu z oprawą z alpaki. [-b) a mo mL męzkie 7) ś p w zakładki . . . . . po zł. 2253 Nm 
> — 4 8-452 S Ansi pięknych guzików manszetowych z "Sa va E męzkie z przodami i mankiet, płócien. . . po zł, 3'40 i 3 
uje F 5 drt 7 h Bis Fa it guziczkami w | | prapat SP Akai e toi? 2 A (amy D męzkie kretónowe kolorowe a a 6 + . « „ « po zł. 230 i 2:50 
z t EE: j j iski "kwi i i paski. e EA ie płóci 1. 280, 350, 4—, 5 i wyżej 
w = IC oSow pan 2 indyjskie wazy na kwiaty z emaliow. | . | P** m zuj 1ągalie płóciegnóg a EO ZE e a) pad 
w” Msi p stwowyć. ozdobami i akwarelą. | srawuckSch przepzya ah zlisery" (a E R er- a z— damskie płóciewne dzienne. . . . . « = po zł. 230, 280, 360 i wyżej 
e E- SH. aS za z. iaz. 1 masywna kryształowa ciüklernioa z az- nowych mydełek w piękn. kartonie, d D c a Em] damskie „ nocne .. . . : . . po zł. 280, 860, 4— i wyżej 
E Za A 4 5 kc 7 tystycznie rzeźbionemi ozdobami. 1 Ocarina nowy włoski instrument a TAE La 3 hi ` m 
m = E a Sprzedajemy dopóki starczy zapas: 1 piękne szczypce do cukru z chińskie. | / muzyczny dla mężczyzn lub dam; D a A E Ef = e") Kalesony płócienne Zat EEE po zł. 1:50, 1:80, 2 
y 3 m-i WEJ Cały w serji wyciągnięty go srebra, graw:rowane, stosownie do żądania wraz z druko- > 5 g Kalesony z płótna włoskiego „Calicot* . . . . . . . « . po zł. 140 
a 8 ear 2 lóe z r. 18380 < 5 o rlr. B00 4 bardzo pięknia wykonane stalóryty, waną szkołą, według której każdy Z 8 a | e Kalesony „Spori“ Shernan A A 
H z 6 m- t aa m$ ść a jedna piąra losu z r. 1839 ,„ 15 krajobrazy. m=lwidła rodzajowe itd. w 3' minutach najpiękniejsze sztuki Ga m 5 Y „*P NT A i E 
8 m ; eeii powa ostatniej. . . 5 22 22 entm. wysok. 28 entm szarok wygrywać może. cO 8 ce rs OŁ Wszelkie zamówienia na bieliznę uskuteczniamy wedle podanych 
a 5 x a 4 i i i i . D U 
S 5 Aaa cos pra m Wszystkie wyżej przytoczome przedmioty kosztują razem tylko oró jstaranniej w najkrótszym Czasie. 1161 7 - 8 
A m e3) o Z + Arp | eM us Ui k e. złr. 69 Bui. "SRG a każdy otrzymuje jeszcze %7 boz żadnej dal- = Fa podj trwa a - r 
ISF CA (7 ZEE 
a" 189 PONAD KSU CASTIN « i 
"IE > “Ya IL Oi ZĘ” bezplatnie TĘ 
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AE PZW ü i i PEEP NE" ETAT e 1 OO TRY IE. RIO NOWY 7 
„OYRADTMOŻ PY WOREWEWE Grün & Garoyaglio l j wszelkiego rodzaju, nawet gdy zęby, sę popsute] Od dnia 1-go Października 1877 r. aż nadal zaprowadzoną będzie nowa 
W Pensjon: cie Wisn I Kdrntnarstrasse Nr. 5. Bó zębów i zarażone, usuwa sig na diogo za pomócą zma| 4 DARYWIEA SPECJALNA dla transpotu zboża, ziarn strączkowych, 


Zamówienia z prowincji zała- nego INDYJSKIEGO EKSTRAKTU. Takowy z powodu swych ni zró-| ; 
twiają się szybko koleją za zaliczką wnanych zalet, zjednał sobie sławę na całym świecie i powinien się zuajdować| < 


moim dla uczniów szkół realnych i gi wyrobów mełtych ze zboża i ziarn strączkowych, słodu i kiełków 
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portu używanych próżnych worków w owiązanych pakach bez względu na ilość 
nadana — między stacjami rumuńskiemi — wzgl. galicyjskiemi z jednej strony, 
a stacjami kolei niemieckich z drugiej. eg 
Pomieniona taryfa, zawierająca osobliwsze zniżenia, wyjdzie w następujących 
zeszytach, a mianowicie : l l 
Zeszyt osobny (Separatheft), zawiera postanowienia regulaminowe i taryfowe; 
Zeszyt taryfowy L: ruch dotyczący stacyj: Berlin, Halle, Lipsk, Oytawa, Rei- 
chenberg i innych stacyj kolei Górnoszląskiej, Niżnosziąsko - Marchijskiej, 
kolei: Halle- Sorau- Guben i Saskich kol:i państw. ; 
Zeszyt taryfowy Il: ruch dotyczący stacyj: Szczecin, Hamburg, Harburg: 
Winser, Brema, Bremerhafen, Geestemünde, Lüneburg, Himelingen, Witten- 
berg, Spandau — i ; M 
Zeszyt taryfowy III: ruch dotyczący stacji pruskiej kolei wschodniej. 
Wymienione prócz tego w treści „postanowień regulaminowych i taryfowych *, 
dalsze zeszyty taryfowe: IV.i V.: „Ruch dotyczący niemieckich stavyj środkowych” — 
względnie: „stacyj środkowo-niemieckich* — znajdą zastosowanie aż z chwilą późniejszą. 
Do zeszytu taryf I. i Il. przydaną jest jako dodatek taryfa wyjątkowa dla 
zboża z Rossji pochodzącego ab: Podwołoczyska, Brody, Liwów. Kraków do Niemiec, 
a nadto znajduje się przy zeszycie ĮI. jeszcze taryfa specjalna dla zboża jtp. z Rumunji 
do niemieckich stacyj nadmorskich. f zyj 
Z poszczególnych zeszytów taryfowych dowiedzieć się można, które z istnie- 
jących obecnie pozycyj taryfowych, zniesione bęłą przez nową taryfę. A 
Wyżwymienione zeszyty taryfowe są do nabycia: tak w naszych sta0jać 
związkowych, jako też i w dyrekcji ruchu we Lwowie i w ekoromacie naszym 
w Wiedniu. 
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wraz z nadzorem szkolu i przygoto- a 
wuje do evrrłminów daji es A tak ME, | ICE ig 
szkół realnych jako t-ż gimnszjalaych. YE t ; > 
Zastępcą podpiaanego i drugim dy |a di a 
rektorem zakładu jest c. k. profasor i pod-|3 | S 
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podaje do wiadomości, iż począwszy od dnia 


persjoniści zakładowi osobno bezpłatnie |; 
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zakładzie można także pobierać 
wydaje następujące 


SYGNATY KASOWE 


francuskiego i muzyki za osobnem wy- 
nagrodzeniem 1326 11—15 
Zgłaszać się możua codzień od godz 

Bo z XÆ dniowem wypowiedzeniem. 
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11. do 1. w południe i od 4.—8. wieczór. 

F. KOESTLICH, 
przełożony zakładu, ul Ormiańska l. 16, 

Wszystkie w obiegu będące ©'/, procentowe Asygnaty kasowe z 90 

dniowem wypowiedzeniem oprocentowują się po 6',°, tylko do dnia Í. 

grudnia 1877, zaś 6 procentowe z 3@ dniowem wypowiedzeniem po 6'/, 


BROMURE DE CAMPHRE 
Du Docteur CLEN 


Lauréat de la Faculté de Módecine Ì Paris 


(PRIX MONTHYON) 


KAPSUŁKI I PIGUŁKI Dra CLIN 
z Bromku kamforowego używają się 
w słabościach muzgu I nerwów, 
robach serca i kanałów oddechowych, 
a szczególriiej następujących : Astmie, 
Bezsenności, Bicin 8rcA, Hy i 
Padaczce, Zawrotach, Obłęðzie, Bole- 
Bciach głowy, Dolegliwościach na- 


„płciowego, dła ukojenia i . ździernika 4 z » s ' 
ma roz irażnieć owych. tylko do dnia 4. pa 1877 r 1001 1-0 Wiedeń, w Sierpniu 1877 r. 
PARYŻ >. GLIN i Hb eleja. : 
i ana -áz 3 Generalna dyrekcja. 
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a Wydawca ; Jan Lam. Odpowiedzialny redaktor: Henryk Rewakowicz. 


